
z okazji 300 rocznicy 
zjednoczenia Ukrainy z Rosją

R OZ RAZ
ministra obrony ZSRR 

marszałka Z w iazku Radzieckiego
N. A. Bułganina

Prasa radziecka 22 maja 
1954 r. opublikowała rozkaz 
Ministra Obrony ZSRR, Mar­
szalka Związku Radzieckiego, 
N. A. Bułganina w związku z 
300 rocznicą zjednoczenia U- 
krainy z Rosją. Rozkaz brzmi:

Towarzysze Żołnierze,
Marynarze i Podoficerowie!

Towarzysze, Oficerowie,
Generałowie i Admirałowie!

Siły Zbrojne Związku Socjali­
stycznych Republik Radzieckich 
wraz z całym narodem radziec­
kim czczą 300 rocznicę zjedno­
czenia Ukrainy z Rosją, jako do 
niosłe wydarzenie historyczne, 
jako wielkie narodowe święto 
narodów: ukraińskiego i rosyj­
skiego i wszystkich narodów 
Związku Radzieckiego.

Składam Wam życzenia z o- 
kazji ogólnonarodowego święta 
300 rocznicy zjednoczenia Ukra­
iny z Rosją.

Na cześć niezłomnej, brater­
skiej przyjaźni narodów ZSRR 
rozkazuję:

23 maja br. w stolicy Ukrainy 
radzieckiej — Kijowie, w Char­
kowie, Perejesławiu Chmielnic­
kim, we Lwowie i w miastach — 
bohaterach: Sewastopolu i Odes 
sie — urządzić defiladę wojsk i 
oddać 20 salw artyleryjskich.

30 maja br. w stolicy naszej 
ojczyzny — Moskwie urządzić 
defiladę wojsk i oddać 20 salw 
artyleryjskich.

Niech żyje nasza wielka oj­
czyzna — Związek Socjalistycz­
nych Republik Radzieckich!

Niech żyje braterska przyjaźń 
między narodami naszego kraju 
— źródło siły i potęgi wielona­
rodowego państwa socjalistycz­
nego!

Niech żyją I krzepną, okryte 
chwalą zwycięstw, Radzieckie 
Siły Zbrojne, stojące na straży 
pokoju 1 bezpieczeństwa naszej 
ojczyzny!

Niech żyje rząd radziecki!
Niech żyje Komunistyczna 

Partia Związku Radzieckiego, 
wielka siła przewodnia narodu 
radzieckiego w walce o zbudo­
wanie komunizmu!

Cena 20 «?«■
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300 id bresłersirid przyjaźni i jedności
narodów Rosji i Ukrainy

Jubileuszowa Sesja Rady Najwyższej
Ukraińskiej Socjalistycznej Republiki Radzieckiej

MOSKWA (PAP)
Wielkie wydarzenie historycz

ne — 300 rocznicę zjednoczenia 
Ukrainy z Rosją obchodzą uro­
czyście i radośnie narody Kra­
ju Rad. Na zebraniach i w fa­
brykach, hutach i kopalniach,

instytucjach i uczelniach ludzie 
radzieccy dają wyraz uczuciom 
braterstwa dla narodów rosyj­
skiego i ukraińskiego, których 
wielowiekowa i niezłomna przy 
jaźń jest przykładem dla wszy­
stkich narodów.

Trzej przodujący
f\bywatcl z krzyżem zasln- 

ffi na piersi, przegląda­
jący książkę, to IGNACY
SULEJ A. Przybył on na 
wojewódzki zjazd przodują­
cych chłopów, który odbył 
się kilka dni temu w Pozna­
niu jako delegat gminy Ko-

nosi. się z zamiarem zwięk­
szenia w tym, roku pogłowia 
krów dojnych do 7. Córki 
wzorowego rolnika z Kar- 
szewa są nauczycielkami w 
Świeciu i Żaganiu, trzecia 
kształci się w szkole w Som­
poln ie.

l/lapę marynarki ROMA- 
•N ,v,4 rtńRNEGO zdobi

p o znania

ZA TYDZIEŃ — OTWARCIE 
WYSTAWY

'ielki pokaz osiągnięć drób 
nej wytwórczości naszego 

województwa — Wystawa 
Przemysłu Drobnego i Rze­
miosła otwarta zostanie 28 
bm. o godz. 18 na terenach 
Międzynarodowych Targów 
Poznańskich.

NOWY PUNKT WYMIANY 
ARTYKUŁÓW PRZEMYSŁO­

WYCH ZA SZMATY
Spółdzielnia Pracy „Zbie- 
u racz“ uruchomiła ostat­

nio przy ul. Główna 58 (Po­
znań-Wschód) nowy punkt 
detalicznego skupu surowców 
wtórnych oraz wymiany ar­
tykułów przemysłowych za
szmaty.

Wymianę i skup surowców 
wtórnych prowadzą poza tym 
zbiornice i punkty skupu Spół 
dzielni Pracy „Zbieracz" przy: 
ul. Przemysłowej 21, ul. Ko­
ściuszki 29, ul. Dąbrowskiego 
€7, ul. Łukaszewicza 14, ul. 
Rokossowskiego 204, Rynku. 
Brodeckim 10/11, ul. Antonie­
go 8 (Stsrołeka) i ul. Swa- 
rzędzkiej 2 (Osiedle Warszaw 
skie). (ha)

w

Przodujący kombajner z POM 
— Rudno (pow. Tczew) — Aloj­
zy Lubiński, zobowiązał się, dla 
uczczenia X-lecia Polski Ludo­
wej, dokonać sprzętu zbóż w 
kampanii żniwno-omlotowej z 
obszaru 400 ba oraz zaoszczę­
dzić na każdym ha — 0,25 kg 
paliwa. Podejmując to zobowią­
zanie — wezwał on wszystkich 
kombajnerów w kraju do socja­
listycznego współzawodnictwa.

Na zdjęciu: kombajner Alojzy 
Lubiński na kombajnie produk­
cji węgierskiej, na którym bę­
dzie pracował w nadchodzącej 
kampanii żniwno-omlotowej.

CAF. — fot. Kosycarz

Sukces
E. Kossowskiego
w Tuluzie

PARYŻ (PAP)
W Tuluzie roz.począł się zorga­

nizowany przez to miasto kon­
kurs śpiewaczy z udziałem prze­
szło 170 uczestników. Z pierw­
szej eliminacji wyszło zwycięsko 
38 artystów — w tym dwóch Po­
laków — Andrzej Hiolski (bary­
ton) i Edmund Kossowski (baś).

Po drugiej eliminacji 10 śpie­
waków, w tym obaj Polacy, za­
kwalifikowało się do finału. Dnia 
21 bm. rozgłośnia radiowa w Tu­
luzie nadała z płyt pieśni nagra­
ne przez śpiewaków polskich.

Wspaniały koncert
Hermanna Abendroth‘a

W ub. sobotę w auli Uniwer 
sytetu Poznańskiego odbył się 
drugi koncert orkiestry poznari 
skiej Filharmonii pod batutą 
wybitnego dyrygenta niemiec­
kiego. Jego interpretacja, za­
równo Symfonii Es-dur Mo­
zarta, jak i III symfonii Beet- 
hovena porwała słuchaczy — 
którzy urządzili znakomitemu 
muzykowi długo nie milknącą 
owację. Trzeba zaznaczyć, iż

</

‘I J

Hermann Abendroth uznany 
jest przez europejską opinię 
muzyczną jako najlepszy wy­
konawca „Eroiki" — beelho- 
venowskiego arcydzieła. Jest 
ono żelazną pozycją w jego 
repertuarze.

Wybitny muzyk skreślił dla 
Czytelników „Głosu" kilka 
słów, których reprodukcję dru 
kujemy poniżej:

Tłumaczenie brzmi: „Jestem wysoce wzruszony przyjęciem, 
jakie mnie spotkało w Poznaniu — HERMANN ABENDROTL*

Odznaczenie 
Ukraińskiej SRR 
i jej stolicy
— Kijowa
Orderem Lenina

AfOSAWA (PAP)
Agencja TASS donosi:
Dla uczczenia 300-lecia zjed­

noczenia Ukrainy z Rosją i pod­
kreślenia wybitnych sukcesów 
narodu ukraińskiego w dzie­
dzinie budownictwa państwo­
wego, gospodarczego i kultu­
ralnego, Prezydium Rady Naj­
wyższej ZSRR odznaczyło U- 
kraińską Socjalistyczną Repu­
blikę Ptadziecką orderem Leni­
na.

• • •

W związku z 300-leciem zjed­
noczenia Ukrainy z Rosją oraz 
w celu podkreślenia doniosłego 
znaczenia Kijowa w dziejach 
narodu rosyjskiego, ukraiń­
skiego i białoruskiego, Prezy­
dium Rady Najwyższej ZSRR 
odznaczyło miasto Kijów — 
stolicę Ukraińskiej Socjali­
stycznej Republiki Radzieckiej
— orderem Lenina.

I plenarne zebranie
Komitetu
Nauk Rolniczych 
P. A. N.

W dniach 21 i 22 bm. odbyło 
się w gmachu Polskiej Akade­
mii Nauk pierwsze plenarne 
zebranie Komitetu Nauk Rol­
niczych, utworzonego w stycz­
niu br.

Członkowie Komitetu — wy­
bitni nasi uczeni i profesorowie
— wysłuchali referatu prze­
wodniczącego Komitetu Nauk 
Rolniczych PAN prof. dr. M. 
Czaji — o zadaniach Komitetu.

Wyniki dyskusji naukowej 
I plenarnego zebrania Komite­
tu Nauk Rolniczych PAN przy­
niosły wstępne materiały do 
przygotowania rolniczej pro­
blemowej sesji PAN, która o- 
bradować ma w jesieni br. nad 
metodami podniesienia żyzno­
ści gleb lekkich w Polsca.

W dniu 22 maja br. w Kijo­
wie rozpoczęła się jubileuszowa 
sesja Rady Najwyższej Ukra­
ińskiej Socjalistycznej Repu­
bliki Radzieckiej, na którą 
przybyły delegacje z Federa­
cji Rosyjskiej i wszystkich 
bratnich republik radzieckich 
oraz liczni goście z innych kra­
jów.

Obchody święta narodów 
ZSRR przebiegają pod zna­
kiem wspaniałego wzrostu a- 
ktywności politycznej I entu­
zjazmu radzieckich ludzi pracy.

W Poznaniu
obradował
Wojewódzki Zjazd 
Korespondentów
„Głosu Wielkopolskiego”

W ub. sobotę obrado­
wał w Pozn-aniu^Wojewódzki 
Zjazd Aktywu Koresponden­
tów „Głosu Wielkopolskiego"'. 
Wzięło w nim udział blisko 200 
przodujących korespondentów 
z miast i gromad Wielkopolski.

W obszernej i ciekawej dy­
skusji wypowiedziało się po­
nad 20 uczestników.

W jednomyślnie przyjętej u- 
chwale korespondenci wypo­
wiedzieli swe oburzenie i za­
protestowali przeciwko zbrod­
niczemu uprowadzeniu pol­
skich statków przez amerykań­
skich najmitów z kliki Czang 
Kai-szeka.

Do obszerniejszego omówie­
nia Zjazdu powrócimy w naj­
bliższych numerach.

wale Pańskie, powiat turec­
ki.

Suleja jest prezesem gro­
madzkiego kola ZSL w Kacz­
kach Średnich, jego synowie 
pro cują w PZGS i POM. 
Ten wzorowy gospodarz z 
tureckiego utrzymuje na 
swym 1,6 ha 2 krowy i 3 
świnie oraz sporo drobiu — 
wywiązując się z obowiąz­
ków wobec państwa jako 
pierwszy w gromadzie. Su­
leja cieszy się dużym zaufa­
niem wśród okolicznych 
chłopów i dlatego wybrano 
go radnym GRN oraz powo­
łano do prac w komisji rol­
nictwa.

r RAN CISZEK KAŹ-
' MIERCZAK jest bez­

partyjnym chłopem z Kar- 
szewa, powiat Koło. Szczyci 
się pięknymi osiągnięciami 
w hodowli: ma 6 krów — 
wszystkie zacielone, świń, w 
chlewni u niego stale od 15

GÓRNEGO 
„Wzorowego ho. 
Ten przodujący 

rolnik powiatu, leszczyńskie­
go z Wijewa, gmina. Bren.no 
szczyci się dużymi osiągnię­
ciami. w hodowli inwentarza. 
Posiada 3 maciory i do 15 
świń.

Górny ma ponadto 5 kro­
wy dojne, z których każda 
daje mu 3000 l mleka rocz­
nie. Ma też dwie jałówki. 
Sukcesy w hodowli nie prze­
szkadzają mu wzorowo n- 
prawiać roli: przeciwnie, 
dzięki dużemu inwentarzowi 
Górny może dobrze nawieźć 
obornikiem swoje pola. To­
też z wykonywaniem obo-

NA 
odznaka 
dowcy“.

/j

do 20. Plan obowiązkowych 
dostaw żywca Kaźmierczak 
ma już wykonany w 7(PK i

wiązków wobec państwa czy 
to w zbożu, czy w żywcu, 
mleku, czy w spłacie podat­
ku — nigdy nie ma u niego 
kłopotów.

Ci trzej rolnicy z powia­
tów Turek, Kolo i Leszno, 
należą do przodujących w 
realizowaniu ustalonych 
przez państwo planów go­
spodarczych. Swoją posta­
wą dają przykład sąsiadom,, 
jak należy wywiązywać się 
ze swoich obowiązków i po­
ciągają ich za sobą. Suleja, 
Kaźmierczak i Górny uchwa­
lając wraz z innymi apel 
przodujących chłopów do 
pracującej wsi poznańskiej 
wzywający do powitania 
X-lecia Polski Ludowej peł­
ną realizacją obowiązków — 
zobowiązali się tym samym 
dopomóc, aby ich gromady 
i gminy godnie i z honorem 
przywitały Święto 22 Lipca.

(pż)

Zwiększyć produkcję rolna, polepszyć byt pracowników

Załoga Zespołu PGR Gałowo
pierwsza w Wieikopolsce 

podpisała zakładową umowę zbiorową
W ub. sobotę załoga zespołu PGR — Gałowo, powiat 

Szamotuły, podpisała podczas uroczystego zebrania pierwszą 
w Wieikopolsce zakładową umowę zbiorową dla pracowni­
ków PGR-ów. Delegaci 11 gospodarstw zespołu Gałowo zo­
bowiązali się znacznie podwyższyć produkcję roślinną i ho­
dowlaną przez zastosowanie nowoczesnych metod agrotech­
nicznych i zwiększenie wydajności pracy.

kroczenia planów produkcyj­
nych oraz poprawy warunków 
bytowych i kulturalnych załóg 
PGR-owskich. (M.)

Dyrekcja zes{x>Iu ze swej 
strony zobowiązała się przepro 
wadzić szereg inwestycji, by w 
ten sposób ułatwić pracę zało­
gi i poprawić warunki pracy i 
życia robotników. Tak np. do 
30 września br. zostaną pobu­
dowane trzy nowe budynki 
mieszkalne. Ponadto wyremon 
tuje się 60 izb mieszkalnych, 
postawi się 20 pieców kuchen 
nych i 10 pieców kaflowych. 
W gospodarstwie Gąsawy zo­
stanie otwarty w terminie do 
15 czerwca br., dzieciniec dla 
40 dzieci, a w gospodarstwie 
Smiłowo — punkt sprzedaży 
detalicznej GS-u. W tymże sa 
mym terminie robotnicy zespo 
łu Gałowo otrzymają do swej 
dyspozycji wiele innych obiek

tów socjalnych i kulturalnych, 
jak: łaźnię, pralnię i świetlicę.

W dyskusji przedstawiciele 
poszczególnych gospodarstw 
zespołu Gałowo podkreślali, że 
nowa umowa zbiorowa przy­
czyni się do wykonania i prze

GODZINA
WKRAWiNASWIEGK
Na pólkach księgarskich zna 

lazły się nowe przekłady prac 
Mao Tse-tunga. Są to, wydane 
przez „Książkę i Wiedzę" w jed­
nym tomiku, dwie prace teore­
tyczne: „W sprawie praktyki" 
i „W sprawie sprzeczności".

Z kroniki dyplomatycznej
Przewodniczący Rady Państwa 

Aleksander Zawadzki przyjął w 
dniu 22 bm. na audiencji posła 
nadzwyczajnego i ministra peł­
nomocnego Belgii w Polsce hr. 
Hadeltn de Meetis d‘Argenteuii, 
który złożył Przewodniczącemu 
Rady Państwa swe listy uwierzy­
telniające.

Departament stanu USA podał 
do wiadomości, że 20 maia br. 
podpisany został w Tegucigalpa 
(stolica Hondurasu), układ o po­
mocy wojskowej między Stana­
mi Zjednoczonymi a Hondura­
sem.

*
Rząd egipski wydał zakaz 

przelotu nad terytorium Egiptu 
samolotów amerykańskich, prze­
wożących wojska i broń dla ar­
mii francuskiej w Indochinach.

Delegacja PKOP
wyjechała
na sesje

Światowej Rady Pokoju
WARSZAWA (PAP)
W dniu 22 bm. wyjechała do 

Berlina na nadzwyczajną sesję 
Światowej Rady Pokoju delega­
cja PKOP w następującym skła­
dzie: członkowie Światowej Ra­
dy Pokoju — poseł Ostap Diu- 
ski, prof. Leopold Infeld, prze­
wodniczący PKOP — Jarosław 
Iwaszkiewicz, wicemarszałek Sej 
mu — Józef Ozga-Michalski oraz 
zaproszeni goście — literatka 
Anna Kowalska, publicysta ka­
tolicki poseł Konstanty Łubień­
ski, wikariusz kapitulny, or­
dynariusz diecezji stalinogrodz- 
kiej — ks. infułat Jan Piskorz i 
prezes komitetu dla spraw urba 
nistyki i architektury — inż. 
Zygmunt Skibmewski.

*
MOSKWA (PAP)
Dnia 22 bm. opuściła Moskwę, 

udając się do Berlina, delegacja 
radziecka na nadzwyczajną se­
sję Światowej Rady Pokoju.

Na czele delegacji stoi prze­
wodniczący Radzieckiego Komi­
tetu Obrony Pokoju — Mikołaj 
Tichonow.

Bren.no


z obrad xxvi sesji wrn Zadaniem konferencji genewskiej
Plan dalszego rozwoju gospodarczego zjednoczenia swego kraju

i lepszego zaspokojenia potrzeb ludności w;X£XX“Xei
województwa poznańskiego

W ub. sobotę w sali Izby Rzemieślniczej w Poznaniu obrado 
wała XXVI sesja Wojewódzkiej Rady Narodowej.

Sesji przewodniczył prof. Uniwersytetu Poznańskiego — 
Władysław Markiewicz.

Sesja poświęcona byia uchwaleniu terenowego planu gospo­
darczego i budżetu na rok bieżący. Sprawozdanie z wykonania 
planu gospodarczego i budżetu województwa poznańskiego oraz 
projekt planu i budżetu na rok 1954 referował przewodniczący 
Prezydium Wojewódzkiej Rady Narodowej — .Józef Pieprzyk.

W obradach XXVI sesji WRN wziął udział wiceminister rol­
nictwa — Szayer.

— Rok 1953 zamknęliśmy po­
ważnymi osiągnięciami — powie 
dział przewodniczący Prezydium 
WRN — Józef Pieprzyk, referu­
jąc ub. soboty wykonanie tere 
nowego planu gospodarczego za 
rok 1953 i plan na rok bieżący.

|V a osiągnięcia te składa się 
m. in. wykonanie planu pro 

dukcji przez terenowy przemysł 
drobny w 118 proc., co stanowi 
w stosunku do roku ubiegłego 
globalny wzrost o 19 proc. Wy­
dajność pracy wzrosła o 23 proc, 
(mierzona wartością produkcji
na jednego zatrudnionego).

Handel detaliczny wykonał 
plan w 105 proc.

Mimo niesprzyjających warun 
kcw atmosferycznych dalszy roz 
wój notuje rolnictwo. Globalna 
produkcja rolnictwa wielkopol­
skiego przewyższyła poziom ro­
ku poprzedniego (1952) przede 
wszystkim dzięki wzrostowi pło 
nu ziemniaków o 26 proc., bu­
raków o 7 proc, oraz dzięki 
zwiększeniu pogłowia trzody 
chlewnej z 976 tys. sztuk na 
1.068 tys. 1 owiec z 250 tys. na 
prawie 300 tys.

Rok ubiegły przyniósł poważ­
ny rozwój spółdzielczości pro­
dukcyjnej, Powstało w tym o- 
kresie 384 nowych spółdzielni.

Ludność naszego województwa 
otrzymała 3 tys. nowowybudowa 
nych izb mieszkalnych, a plan

Uwaga rolnicyl
25 i 26 maja II termin

lustracji wstępnej w akcji stonkowej
WARSZAWA (PAP)
Prezydium Wojewódzkiej Rady Narodowej — Zarząd 

Ochrony i Kwarantanny Rośl in w Poznaniu zawiadamia, 
i-' termin drugiej lustracji w stępnej w akcji stonkowej wy­
znacza się na 25 i 26 maja 1^954 r.

Ostatnio wykryto ogniska ’ czujności i starannego przeglą 
stonki ziemniaczanej w woje- dania pól ziemniaczanych. Waż 
wództwach: stalinogrodzkim i1 ną także sprawą jest niszcze- 
koszalłńskim. A więc już w 6 nie samosiewów ziemńiacza- 
województwach pokazały się nych, które mogą być siedli- 
ognlska tego groźnego szkód- . skami stonki.
nika, które natychmiast zli- Rady narodowe powinny 
kwidowano środkami chemicz- J jąk najszybciej dostarczyć do 
nymi. i gromad aparaty przeciwstonko

Fakty coraz . gęstszego po- > we i środki chemiczne. Jak 
Jawiania się stonki ziemnia- bowiein wynika z meldunków, 
ezanej winny być dla służby: dotychczas nie ‘dokonało tego 
ochrony roślin w całym kra- J wiele gminnych rad narodo- 
ju sygnałem do wzmożenia ] wych.

Ze sportu

Niespodziewane zwycięstwo siatkarzy Wrocławia
nad Warszawa (AWF) 

w akademickich mistrzostwach Polski
Najciekawszym spotkaniem 

zwartego dnia Akademickich 
Mistrzostw Polski w siatków- 
e, była w puli finałowej męż- 
y.yzn rozgrywka między Wro- 
ławiem i AWF-Warszawa za- 
oń rezon a niespodziewanym i 
iężko wywalczonym zwycię- 
■twem Wrocławia 3:2.

Pierwszego seta wygrała 
Warszawa, dwa następne z ko­
ci reprezentanci Dolnego sią­
ka i siatkarze stołeczni wy- 
■iągnęli do 2:2. Trzeci decydu- 
ący. prowadzony bardzo ner- 
vowo (zwłaszcza przez zawód-

Kolarze polscy 
powrócili do kroju

Serdeczne przyjęcie zgotował 
Kraków powracającym z Czecbo 
Słowacji kolarzom reprezentacyj­
ne) drużyny Polski, która w VII 
Wyścigu Pokoju zajęła drugie 
miejsce. Mimo znacznego opóź­
nienia przyjazdu, który nastąpił 
kolo północy na placu Szczepań­
skim w Krakowie zgromadziły s'ę 
tłumy mieszkańców miasta. Kola 
rzy wyniosła młodzież na ramio 
naćh z samochodów, wręczają*, 
następnie naszym reprezentantom 
wiązanki kwiatów.

remontów budynków przekroczo 
no o 20 proc.

Resort oświaty wzbogacił się o 
6 nowych szkól. W dziedzinie 
służby zdrowia powiększyliśmy 
stan posiadania o 6 nowych o- 
środków zdrowia, 10 izb porodo 
wych, nowe stacje sanitarno-epi 
demiologiczne, zwiększyliśmy i- 
Iość karetek pogotowia i łóżek 
szpitalnych.

51 milionów zł dał chłopski 
„Czyn melioracyjny** i 34 milio­
ny zł — „Czyn drogowy**.

Jeśli chodzi o wojewódzki 
plan gospodarczy na rok 1954, to 
ustala on szczególnie poważne i 
odpowiedzialne zadania w rol­
nictwie, drugim punktem ciężko­
ści budżetu są wydatki na go­
spodarkę komunalną i mieszka­
niową, zdrowie, kulturę, oświa­
tę oraz pomoc społeczną.

W ROLNICTWIE
W/ bieżącym roku zmienimy 
” nieco strukturę zasiewów: 

przy nieznacznym wzroście u- 
praw zbożowych nastąpi duży 
wzrost obszaru upraw pszenicy 
i jęczmienia oraz minimalne 1 
zmniejszenie obszaru upraw 
żyta.

Zwiększymy obszary przezna­
czone na rośliny przemysłowe, ' 
w tym szczególnie oleiste, włók- j 
niste oraz buraki cukrowe. Po-

ników Warszawy) przyniósł 
zwycięstwo Wrocław owi w sto­
sunku 15:10. Gra stała na wy­
sokim poziomie i toczyła się 
przy dużym dopingu licznie 
zgromadzonej na kortach AZS 
publiczności poznańskiej.

W pozostałych spotkaniach 
mężczyzn Gliwice pokonały Lu­
blin. Kraków — Gdańsk, a 
Łódź — Olsztyn w* takim sa­
mym stosunku — 3:0.

Spotkania kobiet — Często­
chowy z Rokitnicą, Łodzi z Po­
znaniem, AZS-WSWF War 
sza wy I z Warszawą 11 i Gdań 
ska z Krakowem zakończyły 
się zwycięstwem zespołów wy­
mienionych na pierwszym 
miejscu — 3:0. (p)

Zapaśnicze 
mistrzostwa świata

W Tokio rozpoczęły się mistrzo­
stwa świata w zapasach w stylu 
wolnym. W turnieju bierze udział 
110 reprezentantów 15 państw.

W pierwszych walkach w wadze 
koguciei Węgier Bencze pokonał 
Kuby (Nowa Zelandia) a Gigiiadze 
(ZSRR) przegrał z Dagistanli 
(Turcja). W piórkowej Hoffman 
(Węgry) wygrał z Armittein (No­
wa Zelandia).

Faworytam’ mistrzostw m za
paśnicy ZSRR, Turcji i Szwecji.

większymy powierzchnię upraw 
pastewnych.

Dążyć będziemy do podniesie­
nia jednostkowej wydajności plo 
nów z ha w oparciu o zwiększo­
ne w porównaniu z 1953 r. do­
stawy nawozów sztucznych, lep­
sze wykorzystanie tych nawo­
zów, nowoczesne zabiegi agro­
techniczne, pełniejsze wykorzy­
stanie parku maszynowego, na­
leżyte zorganizowanie pomocy 
sąsiedzkiej. Dążymy głównie do 
intensyfikacji takich upraw, jak: 
pszenica, jęczmień, owies, bura­
ki cukrowe, rzepak i len.

Wzrost bazy paszowej pozwoli 
zwiększyć pogłowie bydła o 9 
proc., trzody chlewnej o prze­
szło 5 proc., owiec o 13 proc.

Jeśli chodzi o pomoc dla wsi, 
to nakłady budżetowe na rok 
bieżący są niemal o 17 milionów 
zł wyższe, aniżeli w roku ubieg­
łym i wyrażają się kwotą 53,073 
mil zł.

W PRZEMYŚLE TERENOWYM
Drodukcja globalna powinna 

wzrosnąć w cenach nie­
zmiennych w stosunku do 1953
roku o 14,6 proc.

Plan przewiduje wzrost war­
tości usług przemysłowych o pra 
wie 45 proc., a nieprzemysło­
wych o 27 proc., głównie w bran 
żaeh: metalowej, drzewnej, skó­
rzanej, włókienniczej, szklanej, 
pomocy domowej j służby zdro­
wia.

Sieć punktów usługowych 
wzrośnie na wsi o 405 punktów 
stałych, tj. o 64 proc, oraz w 
miastach o 93 punkty, tj. o 20 
proc, i to głównie w powiatach: 
Chodzież, Czarnków, Koło, Mię­
dzychód, Oborniki, Środa, 
Trzcianka, Wągrowiec, czyli tam, 
gdzie ich było najmniej.

Produkcja terenowego przemy 
shi spożywczego zwiększy się o 
88 proc., przy wykorzystaniu su­
rowców miejscowych: owoców, 
warzyw, runa leśnego i mięsa 
króliczego. Produkcja torfu ze 
180 tys. ton, wzrośnie do 210 
tys. ton.

Nowością w budżecie jest Fun
dusz Rozwoju Przemysłu w k wo zawartych w u-
cie 7,5 miliona zł.

REMONTY, BUDOWNICTWO
W gospodarce komunalnej i 

mieszkaniowej wzrosną nakłady 
na remonty kapitalne budynków 
mieszkalnych. Są one wyższe o 
prawie 15,5 miliona zł, niż w ro­
ku ubiegłym, czyli o 67,4 proc. 
W roku bieżącym oddamy do u-

Trzy wieki niewzruszonej przyjaźni

//Chcemy”
„Chcemy!** Wiatr niósł to słowo skrzydlate i radosne. Chmiel­

nicki obejrzał się na pułkowników. W jednej chwili stanęły mu 
w pamięci owe iata — sześć długich lat — walk i niepokoju.., 
szybkim, energicznym ruchem zwrócił się w stronę piacu szu­
miącego wrzawą głosów i wzniósłszy buławę wysoko ponad gło­
wą, tonem, jakim wszystkie te sześć lat wzywał na bój, zawołał:

— Będziemy więc zjednoczeni z narodem rosyjskim na wiecz-

tysiąca piersi wyrwał się jeden potężny
ne czasy!

A w odpowiedzi 
okrzyk:

— Będziemy!
Działo sic to dnia 18 stycznia [ nienia 

1654 r. na Wielkiej Radzie w Pe 
rejeslawiu, zwołanej przez Boh­
dana Chmielnickiego dla doko­
nania ' uroczystego aktu zjedno­
czenia Ukrainy z Rosją. Aktu 
wieńczącego wieloletnią, upartą, 
krwawo tłumioną i znów odra­
dzającą się walkę narodu ukra­
ińskiego o narodowe i polityczne 
wyzwolenie.

Chmielnicki, pierwszy w dzie­
jach Ukrainy, zrozumiał, że tyl­
ko w ścisłym związku z bratnim 
narodem rosyjskim, narodem bl: 
skim pochodzeniem, językiem i 
kulturą, możliwe jest przeciwsta 
wienie się wynaradawiającej po­
lityce stosowanej wobec Ukrai­
ny przez Rzeczpospolitą szla­
checką.

Od tej chwili, w ciągu trzech 
wieków, we wspólnej wsnce prze 
ciwko wspólnym wrogom — ca­
ratowi, obszarnikom — feuda- 
lom rodzimym i obcym kapitali­
stom, dwukrotnemu najazdowi 
imperializmu niemieckiego, ro 
sla i krzepła Ukraina, zacieśnia­
ła się przyjaźń bratnich naro­
dów.

Gdy w pamiętnych dniach paź­
dziernika 1917 reku salwy „Au­
rory** podniosły do walki naród 
rosyjski, było to również hasło 
do powstania dla narodu ukra­
ińskiego. Dnia 25 grudnia 1917 r. 
I Ogólnoukraiński Zjazd Rad pro 
klamował Ukraińską Socjalistycz 
ną Republikę Radziecką, potwier 
dzając zarazem ścisły sojusz U- 
krainy z Rosją Radziecką na za­
sadach całkowitego równoupraw

żytku 4.958 Izb, czyli o 77,2 proc, 
więcej, niż w roku ubiegłym.

OŚWIATA I KULTURA
[Ua cele oświaty nowy budżet 

przewiduje kredyty na su­
mę prawie 269 milionów zi, a 
więc o przeszło 12,5 milionów zł
więcej niż w ubiegłym roku.

Pozwoli to zwiększyć ilość 
szkół podstawowych i-klasowych 
w powiecie kaliskim, konińskim, 
kolskim, tureckim i ostrowskim. 
W bieżącym roku oddamy do u- 
żyiku 15 nowych gmachów szkol 
nych, 13 nowych świetlie gmin­
nych i 63 gromadzkie.

BUDŻET WOJEWÓDZTWA
Do stronie wydatków zamyka
L się kwotą 1.020.999.300 zł, 

a po stronie dochodów — kwotą 
1.027.276.112 zł. Zbiorczy budżet 
naszego województwa na bieżą­
cy rok jest w stosunku do wy­
konania budżetu z r. 1953 wyż­
szy o 59.004 tys. zł.

W dziedzinie inwestycji notu­
jemy wzrost środków o 7 proc, 
w stosunku do roku ubiegłego. 
Szczególnie wzrastają nakłady 
inwestycyjne na rolnictwo (o 46 
proc.), na oświatę (o 42 proc.) i 
na zdrowie (o 15 proc.).

JAKIE POPEŁNIONO BŁĘDY?
\a sesji omówiono również 

podstawowe błęoy, popełnio 
ne przy wykonywaniu planu i 
budżetu w roku ubteglym. Słabo 
wykorzystano przede wszystkim 
olbrzymie rezerwy gospodarki 
chłopskiej, nic umiano podcią­
gać gospodarstw zacofanych do 
pozibmu przodujących. Koncen­
trując się na spółdzielczości, za­
niedbano chłopstwo indywidu­
alne.

Nie potrafiono się bić o pełne 
i prawidłowe wykonanie budże­
tu (tylko w 85 proc, zrealizowa­
no podatek gruntowy, który sta­
nowi 40 proc, dochodu budżeto­
wego).

Podstawową przyczyną tych 
błędów była słaba więź aparatu 
rad narodowych ze społeczeń­
stwem, nic pełne wykonywanie

chwałach WRN, brak właściwej 
kontroli ich wykonania.

Przezwyciężenie tych błędów 
— a takie zadanie postawiła sobie 
sesja WRN — pozwoli w bieżą­
cym roku w pełni wykonać pla­
nowe zadania, których celem 
jest dalszy rozwój gospodarczy i 
lepsze zaspokojenie potrzeb lud­
ności naszego województwa.

(s.)

narodów, braterstwa i 
przyjaźni.

Wprawdzie podsycany przez 
obce agentury szowinistyczny 
nacjonalizm ukraińskich obszar­
ników nieraz- jeszcze us-iłowal 
bruździć, nie wahając się wzy­
wać pomocy obcych interwen­
tów, jak to np. w roku 1918 u- 
czyipła kontrrewolucyjna .Cen­
tralna Rada**, sprowadzając na 
Ukrainę niemieckich i austriac­
kich okupantów oraz sprzymie­
rzając się z burżuazyjnym rzą­
dem Piłsudskiego.

W grudniu 1922 roku na I
Wszechzwiązkowym Zjeździe 
Rad Republik Radzieckich nastą 
piło zakończenie procesu konso­
lidacji państwa radzieckiego — 
zjednoczenie na zasadach dobro 
wolności i równouprawnienia 
wszystkich republik.

Jesienią 1939 r. nastąpił akt 
drugi historycznego procesu zjed 
noczenia narodu ukraińskiego — 
przyłączenie do Macierzy ziem 
zachodniej Ukrainy. Aktu, do 
którego za wszelką cenę nie 
chciały dopuścić reakcyjne bur- 
żuazyjno-obszamicze rządy Pol­
ski międzywojennego dwudzie­
stolecia, a który ze zrozumie­
niem powitały polskie masy pra 
cujące, widząc w nim akt spra­
wiedliwości dziejowej, naprawie 
nie i wyrównanie wielowieko­
wej krzywdy wyrządzonej naro-
dowi ukraińskiemu. W roku 1949
do socjalistycznej radzieckiej U j la marzyć myśl jego, 
krainy przyłączona została Buko i Tak nagradza swych najlep 
wina, w roku 1945 — Ukraina za ; szych synów naród i historia, 
karpacka. Wielki-, 40 milionowy i H. K.

Oświadczenie min. Czcu En-lai‘a
GENEWA (PAP). W dniu 22 maja na posiedzeniu pfenar- 

nym konferencji genewskiej minister spraw zagranicznych 
Chińskiej Republiki Ludowej Czou En-łai wygłosił przemó­
wienie, w którym oświadczył m. in.:

Konferencja genewska odby­
ła już 10 posiedzeń poświęco­
nych kwestii koreańskiej.

Słyszeliśmy na ‘tej konferen­
cji niemało usprawiedliwień i 
pochwał amerykańskiej polity­
ki agresji kolonialnej w Azji. 
Jest rzeczą całkowucie zrozu­
miałą, że niektóre kraje za­
chodnie musiały usprawiedli­
wiać politykę Stanów Zjedno­
czonych.

Jeśli jednak chodzi o przy­
tłaczającą większość mieszkań­
ców Azji, przeciwstawiają się 
oni konsekwentnie obcemu pa­
nowaniu kolonialnemu. Podjęli 
oni lub podejmują zdecydowa­
ną walkę o swą niezawisłość 
narodową i wolność.

W celu zjednoczenia Korei 
na zasadach niezawisłości, po­
koju i demokracji, minister 
spraw zagranicznych Koreań­
skiej Republiki Ludowo-Demo­
kratycznej Nam Ir wysunął 
27 kwietnia szereg propozycji. 
Nie ulega wątpliwości, że są to 
propozycje rozsądne. W toku 
dyskusji nikt jeszcze nie mógł 
wysunąć żadnego istotnego ar­
gumentu przeciwko tym pro­
pozycjom. Jasne jest, że te pro­
pozycje, które cieszą się popar­
ciem Chińskiej Republiki Lu­
dowej i Związku Radzieckiego, 
powinny stanowić podstawę 
porozumienia na tej konferen­
cji.

Chiny są jednym z założycieli 
Organizacji Narodów Zjednoczo­
nych. Naród chiński konsekwent­
nie popierał cełe i zasady Karty 
NZ > dążył do ich realizacji.

Fakt, że większość członków 
ONZ poszła za Stanami Zjedno­
czonymi, gdy chodziło o pozba­
wienie Ctrn należnego sm miej­
sca oraz ich praw w ONZ, stano­
wił rażące pogwałcenie Karty i 
przyirósł poważną szkodę presti­
żowi Narodów Zjednoczonych. To 
stanowisko Narodów Zjednoczo­
nych spotkało się ze zdecydowa­
nym sprzeciwem ze strony Związ­
ku Radzieckiego i niektórych in­
nych krajów, zwłaszcza azjatyc­
kich. Również konferencja pre­
mierów Indii, Indonezji, Pakista­
nu, Burmy i Cejlonu, która od­

naród ukraiński, zjednoczony w 
j swych historycznych granicach,

rozpoczął nowe życie.
Jakże wielkiej wymowy na- 

. biera fakt, że dziś Ukraina ra- 
; dziecka, w szeregu podstawo- 
• wych wskaźników ekonomicz- 
i nych prześcignęła znacznie takie 
I wielkie kraje Europy, jak: Frań 
« cja, ezy Włochy. A przecież 
i przed kilkudziesięciu laty wiele 
! miast ukraińskich, tętniących 

dziś życiem, nie istniało w ogóle.
Na żyznej ziemi ukraińsk’ej, 

którą * najeźdźcy hitlerowscy 
chcieli przekształcić w spaloną j becja państwa. Zadaniem tej
pustynię, pracuje 51 tys, kombaj 
nów zbożowych, 128 tys trakto­
rów, setki tysięcy innych maszyn 
rolniczych, przyczyniając się do 
wzrostu plonów, pomnażając do 
statek ludności ukraińskiej i ca­
łego Kraju Rad. Nie na darmo 
Ukraina zasłużyła na miano 
spichlerza Związku Radziec­
kiego.

W latach 1952/53 działały na 
Ukrainie 144 wyższe uczelnie, w 
których kształciło się 177 tys 
studentów, a więc więcej, niż 
w jakimkolwiek kraju kapitali­
stycznym Europy zachodniej.

Gdy przed 300 laty Bohdan 
Chmielnicki na Radzie Pereje- 
sławskiej obwieszcza! zjednocze­
nie Ukrainy z Rosją, widział dro 
gę, którą należy iść, zrozumiał 
jej słuszność, ale zakryta była 
przed jego śmiertelnymi oczami 
przyszłość, zakryta była droga, 
którą w trzy wieki później po­
prowadziła naród ukraiński Ko 
munistyczna Partia Związku Ra­
dzieckiego.

Dziś, z wysokiego cokołu pom 
nika, który naród wzniósł mu 
w Kijowie, patrząc kamiennymi 
oczami na wody Dniepru, na ste 
py. przekształcone w żyzne pola 
na wsie liczne i dostatnie — 
Chmielnicki widzi to, o czym 
przed trzema wiekami nie śmia

była się ostatiro w Cotombo, wy­
raziła nadzieję, że nastąpi znra- 
na w tym stanie rzeczy, sprzecz­
nym z zasadami Karty ŃZ. Niele­
galne rezolucje ONZ w kwestii 
koreańskiej i niezdolność Naro­
dów Zjednoczonych do bezstron­
nego zajęcia się kwestią koreań­
ską — są nierozerwalnie związa­
ne z faktem, że Chńska Republi­
ki Ludowa pozbawiona została 
należnego jej prawa przystąpie­
nia do ONZ.

Skoro zjednoczenie Korei jest 
sprawą, którą powinien uregulo­
wać sam naród koreański, celem 
obecnej konferencji powinno być 
stworzenie warunków, umożliwia­
jących narodowi koreańskiemu 
zjednoczenie swego kraju na pod­
stawie niezawisłości, pokoju i de­
mokracji.

Zgodnie z powyższą zasadą n- 
ważamy, że w celu umożliwienia 
narodowi koreańskiemu zjedno­
czenia swego kraju w drodze wy­
borów ogólnokoreańskich bez in­
gerencji obcej, wszystkie obce aśły 
zbrojne należy z Korei wycofać 
przed przeprowadzeniem takich 
wyborów.

Jeśli natonfast chodź’ o ternrn 
wycofania obcych wojsk, to mini­
ster spraw zagranicznych Kore­
ańskiej Republiki Ludowo-Demo­
kratycznej Nam Ir stwierdzał, ze 
jest to kwestia do dyskusji. Na­
szym zdaniem, obecna konferen­
cja powinna osiągnąć odpowied­
nie porozumienie w sprawie wy­
cofania z Korei w ustalonym ter­
minie wszystkich obcycR sił zbroj­
nych,

Pokojowe zjednoczenie Ko­
rei może nastąpić jedynie i tyl­
ko na zasadzie wzajemnego po­
rozumienia między Koreańską 
Republiką Ludowo-Demokra­
tyczną a Republiką Koreańską. 
Minister spraw zagranicznych 
KRL-D, Nam Ir słusznie zapro­
ponował więc, aby ogólnokore- 
ańska komisja, która ma przy­
gotować i przeprowadzić wol­
ne wybory w całej Korei i któ­
rej zadaniem jest podjęcie in­
nych kroków zmierzających do 
zjednoczenia Korei, opierała 
się na zasadzie obopólnego po­
rozumienia. Skoro wyraża się 
opinie, że KRL-D i Republika 
Koreańska nie mają uzgodnić 
metod i kroków mających na 
celu zjednoczenie Korei, jakże 
możliwe będzie pokojowe zjed­
noczenie kraju?

Powiedziano tu, że między 
Koreą północną a Koreą po­
łudniową panuje stan wrogości 
i że wszelkie komisje napotka­
ją liczne trudności w spraw­
dzaniu i badaniu warunków 
swobody w czasie wyborów o- 
gólnokoreańskich.

W tym stanie rzeczy koniecz­
ne jest powołanie do życia neu­
tralnej organizacji, która by 
okazała pomoc aparatowi ko­
reańskiemu w przeprowadze­
niu wyborów ogólnokoreaii- 
skich. Ta neutralna organizacja 
powinna się składać z przed­
stawicieli państw neutralnych, 
które nie brały udziału w woj- 

. nie koreańskiej. Konferencja 
‘ nasza powinna ustalić, które to

organizacji państw neutralnych 
będzie dopomożenie komisji o- 
gólnokoreańskiej w przeprowa 
dzeniu w całej Korei wyborów 
na podstawie ogólnokoreań- 
sk(ej ordynacji wyborczej, w 
warunkach wolności, wyklu­
czających obcą ingerencję oraz 
wszelki nacisk na wyborców ze 
strony lokalnych władz pań­
stwowych, czy też grup terro­
rystycznych. Delegacja Chiń­
skiej Republiki Ludowej wy- 
suwa wniosek, aby art. 1 pro­
pozycji przedstawionych przez 
ministra spraw zagranicznych 
Nam Ira w dniu 27 kwietnia 
został uzupełniony w sposób 
następujący:

„W celu dopomożenia komi­
sji ogólnokoreańskiej w prze­
prowadzeniu w całej Korei wy­
borów na podstawie ogólnoko­
reańskiej ordynacji wyborcze!, 
w warunkach wykluczających 
obcą ingerencję, utworzona bę­
dzie komisja nadzorcza państw 
neutralnych, która będzie spra­
wowała nadzór nad wyborami 
w całej Korei.“

Jeśli chodzi o sprawę jeń­
ców wojennych, to, oczywiście, 
nie można jej uważać za zam­
kniętą.



Mięso na spekulanckich ścieżkach

Kto z tego
Kilka nielegalnych ładun­

ków utknęło w sieci kon­
troli, lecz ile podobnych' wy­
myka się szarymi świtami, ile 
prześlizguje się?

Prześlizguje się — trzeba po 
siedzieć otwarcie — niema­
ło takich ładunków. Ładun­
ków, na które liczy państwo, 
które powinny docierać jako

Nie pierwszy to raz na Przestrzeni ostatnich mie­
sięcy organa kontrolne zatrzymały na drogach powia­
tu tureckiego ładunek mięsa o niewiadomym pocho­
dzeniu. Wprawdzie zatrzymani legitymowali się za­
świadczeniami, ale nie zgadzały się różne dane. Naj­
wyraźniej chłopów zastąpili tu spekulanci, którzy za­
mierzali wywieźć mięso z powiatu tureckiego — do 
Łodzi.

Ręczu, pow. Choszczno świ­
nie od chłopów Władysława 
Brema i A. Maryńskiego. Ku­
pił wbrew zakazowi Min. PGR 
zabraniającemu swoim pla­
cówkom kupowania od chło­
pów żywca i bydła. Zakaz ten 
wydało Ministerstwo w związ 
ku z praktyką PGR w niektó 
rych województwach. A mia-

Fabryka im. 9 maj* w Pradze wyprodukowała ostatnio 
pierwszą partię nowych motocykli „Jawa C'zZ“ o kubaturze 
25C tcm. Na zdjęciu: minister budownictwa maszynowego — 
Karol Polaczek w towarzystwie inżynierów fabryki ogłada 

nowe motocykle. FOT. — CAr.

obowiązkowe dostawy. A z do dajaCą chłopu pomoc paszo Odpowiedź jest krótka. Kaź- i nowicic PGR-y chcąc wyka
ntnn'omi rJwrri na1/nu> i 7VW * i ■. , ' 7QP cip uruCOKim WVk APi 7”! 1P TTstawami obowiązkowymi żyw j OpałOWą 
ca w ostatnich miesiącach 
nie jest najlepiej. Planów do 
staw nie realizuje się w peł­
ni. Poszczególni zaś chłopi, 
którzy się z dostaw obowiąz­
kowych nie wywiązali, nie 
mogą korzystać z przywileju 
sprzedaży mięsa z tzw. nad-

Przechwyty wa nie
dy procent planowanych, o- 

żywea bo wiązkowych dostaw' żywca
zać się wysokim wykonaniem 
planów dostaw obowiązko- 

i co za tymprzez spekulantów i kombina to nie błahostka, to tysiące j uZ/skać^ nremie
cje niektórych producentów ton mięsa, na których nain H^ie uz/SKac prenue swo­je niektórych protiucemow mięsa, na juoiyun iium I , . r ruszały Potrzeb
łamią przysłowiową gałąź, na Wozystkim zalezy. Tysiące ton | ‘ di/stnłńwek
kiórej chłop siedzi. Gałąź, wy będących • częścią planu go-
rastająca z mocnego pnia spodarczego — planu, który 
wzajemności i świadczeń wsi jest atakowany machinacja- 

wvżek z uboiu eosoodarcze<*o ’ miast- Chcesz więcej kredy- mi spekulantów.
i nie moea kenUa^tować ° low’ maszvn- nawozów, ziarna trzeba tu dodać, że zamęt 
i me mogą konUak^wac. ! siewnegOt sprzętu rolniczego na rynku mięsnym wywołują

u , itd., spełniaj sumiennie swo- nie tylko spekulanci, którzy
N3 rÓZfie SpO-O&y je obowiązki względem pań- węszą doraźne zyski. Nie- 

rwnir-zacpm rhcprwrtP sic stwa- Da’ Produkty, na które 1 dżwiedzią usługę oddają ryn- 'ich samochody myszkują mię 
j inno -zian-ickn czeka społeczeństwo. , kowi mięsnemu niektóre pia-i ózy opłotkami wiejskimi winne zjawisko — mięsa, r____________ j_ lriAijlr. które pogoni za wieprzami, meje-

po co obo 
po co kon

«j raz w poprzednich miel | Jgż" - idą na lep spekulanc. i terenie - roWąc zakupy ! traktowac wo^ trzody tru-
siącach, pomimo liicwykony- kich namów i zapominają o(wp.osl u chiopo . - . . - " uspclecz-” • , , - 1 Bwmph nhnniiołironii wzglę- 1 Przed chałuna Jana Przv- ilu..., SKoro... uspmec

ny zas żywiec dla stołówek 
kupowały od chłopów.

„Widzą
na długość nosa"...
dy tak postępują niektó- 
re WZG, PGR i OZR, gdy

Warto dobrze pracować
Ostatnia zima, choć wyjątko­

wo mroźna, nie byt a groźna dla 
rodziny Tomaszczykowej. Piec, 
naprawiony ze środków składa­
jących sic. na fundusz zakłado­
wy Poznańskiej Wytwórni Papie 
rosów — gdzie Tomaszczykowa 
pracuje, chroni! przed zimnem.

Kazimiera Agacińska, znana w 
PWP przodownica pracy, później 
awansowana na brygadzistkę, a

przekroczenie planu szkolenia, 
(przeszkolono 214 osób, zamiast 
planowanych 183), 300 tys. z! o- 
szczędności z zasiOKow .ua zgło­
szonych wniosków racjonaliza­
torskich i wiele, wucie innych. 
Mieści się w tym również wy­
siłek Tomaszczykowej (m. in. jej 
cenny pomysł racjonalizatorski, 
ułatwiający kontrolę paczkowa­
nia papierosów) i Agacińskiej—

swoich obowiązkach 
dem państwa.wania planów dostaw obo­

wiązkowych.
W hali targowrej w Kroto- 

szynie w woj. poznańskim 
wzmogły się w ostatnich mie­
siącach dostawy mięsa z nad 
wyżek z uboju gospodarcze­
go. Od 1 stycznia do 13 kwie­
tnia br. sprzedano tam prze­
szło 31 tys. kg mięsa. Dwa ty 
godnie temu w czasie jarmar 
ku w Zambrowie w woj. bia­
łostockim szedł handel mię­
sem całymi połówkami wde- 
przowym i... w poczekalni miej 
scowego PKS. Na warszaw­
skich targowiskach trzeba by­
ło w kwietniu br. zwiększyć 
iiość stoisk przeznaczonych 
do sprzedaży mięsa z uboju 
gospodarczego. W sierpniu ub. 
roku sprzedano na wszystkich 
warszawskich targowiskach 6 
tys. kg mięsa z tego źródła, 
w październiku — 23 384 kg, 
w styczniu br. — 40 441 kg, w
lutym — 56 853 kg, w marcu i bankę na targowisku w Pu- 

5.9 126 kg, a w zeszłym mie ławach. Kusyk miał zezwołe-

Przed chałupą Jana Przy- 
datka w Wilczkowie za trzy- nieni nabywcy sami pod cha­

nie źleSpekulacyjnym przeciekom mał się 13 stycznia samochód Jupę przyjdą i jeszcze 
żywca sprzyja nadto słabość i Wrocławskich Zakiadow Ga- i _ .
kontroli społecznej oraz nie- stronomieznych. Kupno 190- Po co wozie trudzie się je. 
dbalstwa niektórych ogniw kilogramowej swmi od Przy- dzic do punktu weterynaryj- 
anaratu skon ’ uatka poszło prędko. Dłużej nego, kiedy pod bokiem we

x. . , . i zabawił wóz WZG przed cha- własnei albo sąsiedniej wsi
Najwięcej przecieków zyw- łupą Romana Tobiasza. Za- siedzi były rzeźnik - speku- 

<a stwierdzono tam, gdzie i bUp~ był tu większy. Trzeba , łant, który odbierze wieprza 
słabo pracowała kontrola a- j bvło zważyć i zapłacić za , i bez lekarskiej kontroli. Ci 
yaratu Min. Skupu, aparatu 4‘ sztuki żywca wagi 5Ó0 kg. właśnie spekulanci codzien- 
administracji oraz czynnika Następną wizytę złożyły Wro-! ną. krecią robotą deprawują 
społecznego — gminnych rad cjawskje‘zakłady w tymże chłopa, odciągając go od o- 
narodowych. O tym, jak wie- wilczkowie po miesiącu —
le rad narodowych nie dbało; 12 lutego. W tym dniu kupiły 
o te sprawy i lekceważyło je, ifarn żywiec m. in. od I-Ienry- 
:;wiaric.zv fakt zp w mek-tn- j.a Podgórnego i Tomaszaświadczy fakt, że w niektó 
łych miastach m. in. w Bił­
goraju, Tomaszowie Lub., 
Białej Pódl, i Włodawie nie 
zorganizowano stoisk sprze­
daży mięsa z uboju gospo­
darskiego. Chłopi mięso sprze 
dawali z brudnych wozów.

Tadeusz Kusyk z Radzion­
kowa sprzedawał 25. 4. br. rą

siącu, w kwietniu — 67 164 kg.
Krzywa dostaw mięsa z u- 

boju gospodarskiego w War­
szawie, jak widać, pnię. się wy 
raźnie w górę.. Gdy się przyj­
rzano bliżej tym dostawom, 
gdy kontrola zaczęła spraw­
dzać zezwolenia zapachnia- 
ło... tzw. „lipą".

Chłopi bezrolni i niektóre 
grupy małorolnych nie pod­
legających obowiązkowym do 
stawom żywca, otrzymują bez 
trudu zezwolenia na ubój i 
sprzedaż wyhodowanych 
przez siebie sztuk. I ten wła­
śnie przyw-iiej dla biedoty po 
stanowili wykorzystać niektó­
rzy chłopi, wymigujący się od 
obowiązkowy h dc-staw.

Próbowali różnych sposo­
bów, m. in. „na niepełnolet­
niego syna". Ja jestem „rol- 
ęy“, ale mój niepełnoletni 
syn jest bezrolny — myślał 
sobie niejeden... I bezrolni sy 
nowie „rolnych" chłopów, któ 
rzy nie wywiązali się z do­
staw obowiązkowych, nagle 
zaczęli hodow ać, kontrakto- j 
wać, starać się o zezwolenia 1 
na sprzedaż mięsa, wozić je 
na targowiska miejskie

Próbowali także sposobem j 
„na bezrolnego sąsiada".

Bezrolny gospodarz Włos z 
gromady Kotusz dziwił się, I 
gdy znajomi zaczęli go naga- j 
bywać o pożyczki. Skądże I 
mam brać dia was pieniądze? !
— mówił Włos. A me sprze- ' 
dałeś 2 krów w Poznaniu? 1 
Włos zaczeł dochodzić praw- . 
dy w tej plotce. Wtedy dowie ' 
dział się. że jego sąsir d. były 
rzeźnik Ciążkowski z Kotu- 
sza. ubił j sprzedał swoje 2 
krowy, ale zezwolenie wziął 
ba nazwisko Włosa.

Idzie poza tym cichy han­
del zezwoleniami. Niedawno 
zatrzymano w Łódzkiem i Kra 
kowskłem dwóch gminnych 
delegatów’ Min. Skupu, którzy 
sprzedawali zezwolenia in 
blanco na. wolnorynkową 
sprzedaż mięsa. Kumotrom 
sprzedawali je po 409, obcym
— po 700 zi.

nie na sprzedaż tylko jednej 
sztuki żyw’ca. Pod słomą na 
wozie znaleziono drugą, we­
terynaryjnie nie badana.

Niepowołani
wyręczycieie

Spekulanci dezorganizują 
0 swoimi kombinacjami 

rynek mięsny, godzą w pla­
nowo zaopatrzenie ludności.

Powie ktoś — trochę kom­
binatorów a takie alarmy!

Ślęzaka. Ogółem w ciągu 4 
miesięcy Wrocławskie Za­
kład-” kupiły 104 sztuki żyw­
ca i kilkanaście sztuk bydła 
i to w większości od chłopów, 
którzy nie wywiązali się z o- 
bowiązkowych dostaw’ żywca. 
Kupiły zatem sztuki, na któ­
re liczyło państwo, sztuki ob­
jęte pianami obowiązkowych 
dostaw. Kupiły wyręczając 
niepotrzebnie Centralę Obro­
tu Zwierzętami Hodowlany­
mi, która posiada wyłączność 
skupu żywca.

Wrocławskie Zakłady Ga­
stronomiczne nie są tu by­
najmniej wyjątkiem. Party­
zantkę na rynku mięsnym i 
przechwytywanie żywca u- 
prawlały i uprawiają inne 
jeszcze uspołecznione pla­
cówki.

PGR w Lubieniu Szczeciń­
skim kupił w kwietniu br. w

bowiazkowych dostaw i od 
przestrzegania przepisów sa­
nitarnych.

Kreciej robocie kombina­
torów oraz krótkowzrocznej 
polityce partyzantki rynko 
we.j uspołecznionych placó­
wek trzeba położyć kres. 
Trzeba, aby te placówki wi­
działy dalej swego nosa. To 
samo można powiedzieć 
pod. adresem tych wszyst­
kich, którzy widzą tylko wą 
ski skrawek rynku mięsne­
go — swoje lokalne targowi 
sko — a nie widzą całości, 
nie widzą, że sprawa rów­
nomiernego zaopatrzenia 
ludności wymaga respekto­
wania planów układanych 
przecież z myślą o wszyst­
kich konsumentach. Trze­
ba też, aby aparat kontroli 
społecznej oraz zaintereso­
wanych ministerstw zdwoił 
wysiłki i uporządkował od­
cinek gospodarki, za który 
jest odpowiedzialny.

IGN. GAWRYLUK

ostatnio na brakarkę, miała zi- ! które już realnie odczuły korzy-
mą poważne kłopoty. W jej mie­
szkaniu nie było pieca, a ponad­
to brakowało instalacji rur wo­
dociągowych i odpływowych.

Koszty instalacji owych rur : 
postawienie nowego pieca — pra 
wie dwa tysiące zł — pokryto 
również: z funduszu zakłado­
wego.

Tego rodzaju remonty, jak 
wprawienie nowych okien, 
drzwi, podłóg, założenie instala­
cji gazowej i wodociągowej, tyn­
kowanie sufitów, postawienie 
ścian, pieców, a więc podobnych 
jak u Agacińskiej i Tomaszczy­
kowej, przeprowadzono w bieżą­
cym roku w 67 mieszkaniach 
pracowników PWP. Wydatkowa 
no na to z funduszu zakładowe­
go ponad 88 tysięcy zł.

PRZEZNACZENIE I ŹRÓDŁA
Jest to tylko część funduszu 

zakładowego, bo cały fundusz — 
jaki w 1953 r. wygospodarowała 
załoga PWP, wynosi 298,652 zl.

Przeważającą część funduszu 
przeznaczono na budowę domu 
mieszkaniowego dla pracowni­
ków PWP przy ul. Jarochowskie 
go. Dom będzie miał 20 mie­
szkań 2-pokojowych, każde z 
kuchnią i łazienką. Budowniczo­
wie starają się go ukończyć na 
22 lipca br!

Tak duży fundusz zakładowy’ 
wynikł z obniżki kosztów wła­
snych produkcji, jakiej dokona­
no w 1953 r. 1,87 proc, planowej 
obniżki kosztów wykonano w 
2,54 proc, (w stosunku do 1952 
roku).

Na osiągnięcia tej obniżki zło­
żyła się praca całej załogi: pod­
niesienie ilości współzawodni­
czących z 70 do 80 proc, i wzrost 
przeciętnej dla zakładu wydajno 
ści pracy z 118 proc, do 123 proc.,

ści płynące z wygospodarowania 
przez załogę funduszu zakłado­
wego. Tak.e jest przeznaczenie, 
takie źródła funduszu zakłado­
wego.

/^stawienie tych faktów 
wskazuje wyraźnie: gdzie za­
łoga pracuje dobrze, wykazuje 
się poważnymi osiągnięciami 
produkcyjnymi, tam i fundusz 
zakładowy urasta do dużych

kwot pieniężnych. , (s.)

1°/o=1

i
Nie łamać „gałęzi'
akie praktyki podważają 
celowość uchwały Prezy­

dium Rządu z 3 stycznia 1953 
L, która zapewniła chłopom ' 
^7wiązującym się z obowiąz­
kowych dostaw, wspomniany 
Już przywilej sprzedaży nad­
wyżek po korzystnych, bo po 
dowolnych, umownych ce- 

lub kontraktację żyw- 
ua dogodnych warunkach,

Anglia przeciw dyktatowi USA
Londyn, w maju

W Anglii jest rzeczą powszechnie 
wiadomą, że obecne stosunki 

anglo-amerykańskie układają się go­
rzej, niż kiedykolwiek po wojnie, a 
sądząc z głosów prasy amerykańskiej, 
podobna opinia panuje również w 
Stanach Zjednoczonych. Ostatnio 
prasa amerykańska oraz niektórzy 
konyresmani prowadzą gwałtowną 
kampanię antybrytyjską, zarzucając 
Anglię pełnymi nienawiści obelgami. 
Jednym z najcięższych oskarżeń, ja­
kie wysuwają, jest to, iż na skutek 
„tchórzostwa" 'Wielkiej Brytanii, któ­
ra odmówiła Ameryce swego popar­
cia, Stany Zjednoczone nie mogły 
podiąć akcji interwencyjnej w Indo- 
chinach. A przecież celem tej akcji 
— podkreśla reakcyjna prasa amery­
kańska — jest „przeciwdziałanie sze­
rzeniu się komunizmu w Azji połud­
niowo-wschodniej".

Przywódcy kampanii antybrytyj- 
skiej w Waszyngtonie domagali się 
rawet. aby „za karę" przerwano do­
stawy broni oraz pożyczki, udzielane 
Wielkiej Brytanii, będącej ich zda­
niem „nieodpowiedzialnym sojuszni­
kiem".

Jeśli chodzi o stronę brytyjską, to 
przyczyny nasilenia wrogich nastro­
jów anły-amerykańskich szukać na­
leży właśnie w próbach ministra Pul- 
lesa wciągnięcia Wielkiej Brytanii do 
wojny indoebińskiej. Opinia publiczna 
nic chce wojny i jest oburzona, że 
Dulles usiłuje zerwać rozmowy' ge­
newskie na temat Korei i Intlochin. 
Naród angielski doszedł na przykła­
dzie ostatnich wydarzeń do wniosku, 
że .jedynym krajem, który nigdy 
nic chce pokoju, są Stany Zjednoczo­
ne.
\\ zmożenie wymierzonej we wszel- 
" kie elementy postępowe akcji 
polowania na czarownice", której 

widownią sa Stany Zjednoczone, esy-

ni również jak najgorsze wrażenie w 
Anglii. Ambasada USA w Londynie 
ma nie lada kłopoty, aby przeciw­
działać efektom amerykańskich akcji 
faszystowskich. Mobilizuje ona wy­
stąpienia osobistości amerykańskich, 
które wygłaszają przemówienia do 
publiczności angielskiej, ubolewając 
nad postępowaniem amerykańskich 
komisji śledczych „polujących na 
czarownice" i zapewniając, że wszy­
scy przyzwoici Amerykanie potępia­
ją te kampanie.

Niedawno jednym z mówców, któ- 
IV starał się wobec publiczności an­
gielskiej zatrzeć wrażenie, wywołane 
tym co dzieje się w USA, był Lewus 
Douglas, były ambasador amerykań­
ski w Wielkiej Brytanii. W przemó­
wieniu wygłoszonym w Londynie, o- 
świadczył on, że Amerykanie sami są 
zaskoczeni nasileniem kampanii „po­
lowań", będących — według niego — 
„wyskokiem prymitywnej nietoleran­
cji", jaki przeżywają w pewnych o- 
kresach wszystkie narody demokra­
tyczne. Argumentami tego rodzaju 
posługują się często obrońcy obecnej 
amerykańskiej rzeczywistości, lecz 
byliby oni niewątpliwie w kłopocie, 
gdyby kazano im podać takie przy­
kłady wśród narodów demokratycz­
nych. Pan Douglas ponadto zapewnił 
swych angielskich słuchaczy, że za 
„zewnętrznym hałasem wydarzeń" 
kryje się amerykański rozsądek i 
prawdziwy „fair play", („uczciwa 
gra"), które w rezultacie zwyciężą.

Ze strony angielskiej niedobre na­
stroje starał się naprawić wicemini­
ster spraw zagranicznych, Selwyn 
Lloyd. Wygłosił on przemówienie, w 
klórym nawoływał, by pogorszenia 
stosunków anglo-amerykańskich nie 
brać zbyt tragicznie. Dodał on rów­
nież, że przyjaźń angielsko-amery- 
kańska nie powinna być narażana na 
szwank, jakkolwiek by postępowali 
Amerykanie.

jest rzeczą godną uwagi, jak ostro
•’ krytykuje się politykę amerykań­

ską w Izbie Gmin przy każdej nada­
rzającej się okazji. Ostatnio członko­
wie parlamentu zaatakowali tę poli­
tykę w związku ze sprawą projekto­
wanego przez USA paktu Azji połud­
niowo-wschodniej, stanowiącego od­
powiednik agresywnego paktu atlan­
tyckiego. W sprawie tej interpelowa­
no wiceministra Lloyda, który u- 
przednio już oświadczył publicznie, że 
żadnych rozmów na temat paktu nie 
prowadzono. Niemal jednocześnie z 
jego wystąpieniem prezydent Eisen­
hower złożył w Waszyngtonie dekla­
rację, w’ której powiedział, że rozwa­
ża się już zagadnienie paktu. Otóż 
członkowie Izby Gmin interpelując 
ministra Lloyda zadali mu pytanie, 
dlaczego prezydent Stanów Zjedno­
czonych nazwał rzecznika rządu bry­
tyjskiego kłamcą? Czy też może on 
sam był kłamcą? Ostatnią wypowiedź 
Churchilla na ten temat, czytelnicy 
znają już z depesz prasowych.

Faktem jest, iż w wyniku nieodpo­
wiedzialnych posunięć Waszyngtonu 
rząd brytyjski znalazł sie w trudnej 
i kłopotliwej sytuacji, z której starał 
się wyjść przy pomocy bardzo mgli­
stych i niezręcznych, nikogo nic za­
dowalających odpowiedzi.

Brytyjska opinia publiczna czujnie 
śledzi wszelkie objawy uległości rzą­
du brytyjskiego wobec rozkazów ame­
rykańskich i ostro na nie reaguje. 
Niewątpliwie rząd brytyjski wypełnia 
nadal wiele rozkazów Waszyngtonu, 
lecz przychodzi mu to w obecnej sy­
tuacji politycznej z coraz większą 
trudnością. Dość jeszcze powoli i nie­
chętnie, lecz ostatnio coraz częściej 
rząd brytyjski opiera się dyrektywom 
polityki amerykańskiej.

Spravra Indochin jest wymownym 
tego przykładem. A przykładów’ ta­
kich będzie niewątpliwie w przyszło­
ści coraz więcej.

DEREK KARTUN

Ł" zy wiecie, że zmniejszc- 
nie zużycia stali w go­

spodarce narodowej w o- 
ltresie rocznym tylko o
1”/®, poprzez bardziej o- 
szczędne stosowanie tego 
surowca, pozwoliłoby z za­
oszczędzonej w ten sposób 
stali wybudować sześć ta­
kich mostów, jak most 
Śląsko-dąbrowski w Mar­
sza wie?

Jak wielkie znaczenie 
•na walka o oszczędność 
niech świadczy fakt, ze 
l°/o obniżki kosztów włas­
nych produkcji w naszym 
przemyśle przynosi gospo­
darce narodowej kwotę o- 
kolo 1 miliarda złotych 
rocznie, co równa się 1 30 
rocznych nakładów’ inwe­
stycyjnych w naszym kra­
ju.

W chwili, gdy w całym 
kraju wzmaga się walka o 
dalszą poprawę wyników’ 
produkcyjnych zakładów 
przemysłowych, gdy mamy 
już realne rezultaty tej 
walki w’ postaci drugiej 
obniżki cen, są jeszcze za­
kłady, które nie tylko nie 
obniżają, ale nawet po­
ważnie przekraczają pla­
nowane koszty własne.

Do zakładów takich w 
Wielkopolsce należą m. in.: 
POZNAŃSKIE POWIATO­
WE ZAKŁADY PRZEMY­
SŁU TERENOWEGO , W 
SWARZĘDZU, które w I 
kwartale br. przekroczyły 
planowane koszty własne 
o 10»/». NOWOTÓMYSKIE 
ZAKŁADY PRZEMYSŁU 
TERENOWEGO — o 7*/e. 
RAWTCKIE ZAKŁADY 
DRZEWNE PRZEMYSŁU 
TERENOWEGO — o 6“/.. 
ZAKŁADY PRZEM Y SŁU 
TERENOWEGO W KĘP­
NIE I WĄGROWCU rów­
nież nie wykonały posta­
wionych sobie zadań w za­
kresie obniżki kosztów’ 
własnych.

W kogo bija załogi za­
kładów pracujących tak 
nieoszczędnie. tak niego­
spodarnie? Oczywiście, że 
w samych siebie!
. Bo „bez osiągnięcia ob­
niżki kosztów własnych, 
nie może nastąpić założo­
ny w planie wzrost docho­
du narodowego, nie mogą 
być dokonywane obniżki 
cen, zmiany w płacach, 
poprawa w dochodach 
chłopów pracujących. Bez 
obniżki kosztów własnych 
niemożliwe jest zrealizo­
wanie podniesienia s!opy 
życiowej mas pracują­
cych" — czytamy w refe­
racie HU. Minca na II Zjc- 
ździe partii.

Najwyższy czas, aby 
pracownicy z wymienio­
nych zakładów zrozumieli 
te słowa i zaczęli racjo­
nalnie pracować!
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0 hamowaniu rozwoju kultury
przez niektórych działaczy

WTOREK
Grzegorza, Urbana
Słońce w.: 3.28

zach.: 19.38
Księżyc w.: 0.25

zach.: 11.13

Chmurno z większymi prze < 
jasnieniami, w godzinach po- i 
południowych skłonności do I

I przelotnych opadów, pocho­
dzenia burzowego. Tempera- 

i tura najwyższa około + 20
• st._ C. Wiatry początkowo 

północno-zachodnie, później 
zmienne.

Załoga PSS Kępno objęła sze­
fostwo nad spółdzielnią produk­
cyjną w Aniolce, gmina Laski. 
Pracownicy PSS pomogą spół­
dzielcom w pracach polowych, 
w zorganizowaniu życia kultu­
ralno-oświatowego, w założeniu 
oraz uaktywnieniu miejscowych 
organizacji masowych. ((ZO)

W zorganizowanej Olimpiadzie 
Matematycznej wzięło udział 38 
najlepszych uczniów ze szkół 
wolsztyńskich i powiatu. Cztery 
pierwsze miejsca zajęli: Jan S'o 
miński ze szkoły TPD, Andrzej ! 
Roczyński — TPD, Leon Wa- , 
wrzynowicz z Kębłowa i Anna ! 
Ja cyna z Rakoniewic.

Zwycięzcom i wyróżnionym 1 
wręczono nagrody książkowe.

(M. B.)

Wystawa prac plastyków -— 
amatorów, urządzona przez Spo­
łeczne Ognisko Plastyczne w 
Gostyniu .cieszyła się wielkim 
zainteresowaniem społeczeństwa. . 
Wystawa obrazowała piękno zie­
mi gostyńskiej i rodzimy folklor, }

Wystawę zakończono publiczną i 
dyskusją, w której przy udziale 
poznańskich plastyków prof. j 
Szmańdy, prof. Burkiewicza o- 
mówiono poszczególne prace i I 
dalszą działalność ogniska. Poz- | 
nańscy plastycy przyjęli opieką ! 
nad ogniskiem, (d) 1

KORESPONDENCI

„Zarządzenie66 sklepowej
Mieszkańcy Kębłowa, powiat Wolsztyn, daremnie zapytują 

w swym sklepie GS o takie artykuły, jak na przykład: wia­
dra, gwoździe, żarówki itp., któiych nigdy tam nie ma. Dziwne 
to tym bardziej, że to tym samym czasie sklep na przykład w 
Solcu jest wystarczająco zaopatrzony we wszystkie tego ro­
dzaju przedmioty codziennego użytku.

Gdzie więc tkwi przyczyna niedostatecznego zaopatrzenia 
sklepu. GS w Kłębowie: — w samym PZGS-ie czy w nieudol­
ności sklepowej?

Podejrzewamy raczej, że to drugie, gdyż praca sklepowej 
w ogóle budzi zastrzeżenia. Każdy z kupujących cukier czy 
tól musi przynosić z sobą torebkę, gdyż inaczej nie otrzyma 
towaru. Nie wszystkim jednak jest znany ten „pomysł skle­
powej, toteż często gospodynie z sąsiedniej gromady Stradyń 
muszą wracać 2 km do domu po torebki.

Interesuje nas, czy o tym „zarządzeniu" sklepowej i brakach 
w sklepie wie PZGS. I w ogóle czy PZGS interesuje się swoim 
sklepem ?

O głośniki i laicki dla parków wrzesińskich
Park „Wiosny Ludów" we Wrześni jest jednym z ład­

niejszych w Wieikopolsce. Posiada wiele pięknych drzew 
i kwiatów i jest otoczony troską zestrony władz miejskich 
i należycie pielęgnowany przez stróża parkowego.

Chętnie też przebywają w nim mieszkańcy Wrześni. 
Warto by więc pomyśleć o zradiojonizowaniu parku. Nie 
powinno to nastręczyć większych trudności, gdyż zaled­
wie o kilka metrów od niego, mieszczą się Zakłady Wy­
twórcze Głośników.

Nie należy także zapominać o drugim parku, w którym 
mieści się Technikum Weterynaryjne. Mało ludzi go od­
wiedza, i to ze względu na brak ławek, na których moż­
na by odpocząć. E. RADWAŃSKI — korespondent

Piękno międzychodzkich jezior
Nad międzychodzkie jeziora zjezdzają w skwarne dni 

wycieczki z pobliskich miast, a nawet z Poznania, by po­
dziwiać piękne widoki, wykąpać się w wodzie i słońcu, albo 
popróbować szczęścia z wędką. Na początku biez ro u 
postanowiono wykorzystać sprzyjające warunki i wybudo­
wać przy pomocy miejscowego społeczeństwa w Między­
chodzie ośrodek sportów wodnych. Pod koniec lutego 
pierwsze brygady z międzychodzkich zakładów pracy przy­
stąpiły do realizacji tego planu. Zdewastowany pi zez W(P~ 
nę lokal rozrywkowy przekształcono w piękny ośrodek 
sportów wodnych, zbudowano pomost i uporządkowano 
teren. Wartość wykonanych prac oceniana jest na sumę 
180 tys. zł. .

Nowozbudowany ośrodek rozbudził jeszcze żywsze zain­
teresowanie sportem wodnym. Przy miejscowym LPZ-cic 
powstał Klub Sportów Wodnych i w dniu 16 bm. nastą­
piło oficjalne otwarcie ośrodka.

Na hasło: “Żagle na mas::t“ białe żaglówki wypłynęły na 
między chodzkie jezioro.

Korespondenci „Glosu“ 
nadesłali nam ostatnio 
kilka informacji o życiu 
kulturalnym swego terenu, 
które koncentruje się w 
świetlicach.
Dobrą , tradycją biblioteki 

gnieźnieńskiej są urządzane 
od dłuższego czasu, regular­
nie dwa razy w miesiącu wie­
czory dyskusyjne. Biblioteka 
gnieźnieńska wzbogaciła się 
w ciągu ostatniego roku o 
prawie 2,5 tysiąca książek. 
Brak jednak dostatecznej

OUila.ę swoje usługi i wiedzę
spółdzielniom

— mówi inżynier Czesław Danit lak
W myśl wskazań'II Zjazdu 

partii, spółdzielniom pro­
dukcyjnym liczącym ponad 
500 ha ziemi władze pań­
stwowe zapewniły stałą fa­
chową opiekę przydzielając 
im stałych agronomów. Je­
den z nich — inż. Czesław 
Danielak został na koszt pań­
stwa zatrudniony w spół­
dzielni produkcyjnej w Kro- 
molicach, pow. Krotoszyn.

— Spółdzielnia produkcyj­
na w Kromolicach — mówi 
on — ma już duże osiągnię­
cia. Od kilku iat spółdzielcy 
prowadzą uprawę różnych e- 
iit, włączając trawy, motyl­
kowe, lucerny, a także ziem­
niaki — superelity Dary. To 
nastawienie produkcyjne 
spółdzielni, szczególnie wy­
maga rzetelnej i fachowej 
pomocy.

Członek spółdzielni pro­
dukcyjnej, to rolnik o coraz 
większym zasobie wiedzy rol­
niczej, bez której nie może 
należycie rozwijać się gospo­
darstwo socjalistyczne. Tej 
wiedzy praktycznie udzieliły 
im założone już poletka do­
świadczalne oraz dyskusje w 
zarządzie na temat jakości 
uprawy, doboru nawozów, 
płodozmianu itp.

Spółdzielcy chętnie korzy­
stają z nowych osiągnięć i 
wieloletnich doświadczeń, co

ilości wydawnictw nauko­
wych, które stworzyłyby 
podstawę do uruchomienia 
pracowni naukowej, dostęp­
nej dla wszystkich specjali­
zujących się w poszczegól­
nych dziedzinach nauki.

Piękną i bogatą bibliotekę 
posiada w swej świetlicy Po­
wszechna Spółdzielnia Spo­
żywców w Kaliszu. Tam jed­
nak książki ładnie oprawione 
leżą na półkach... pokrywa­
jąc się kurzem zapomnienia, 
bo żaden z pracowników ka­

przyczynia się do lepszych 
wyników produkcyjnych.

Za moją radą na przykład 
przypomina mi Danielak u- 
r a to wali spółdzielcy znaczną 
część rzepaku ozimego, któ­
remu tegoroczna zima dała 
się we znaki. Lepiej też za­
częło się rozwijać młode by­
dło na świeżym powietrzu w 
specjalnie urządzonym okól­
niku.

Jeśli chodzi o prace agro­
noma — stwierdza on na­
stępnie — to w tej chwili po­
ważnym zadaniem jest opra­
cowanie takiej organizacji 
gospodarstwa, aby przy na­
stawieniu nasiennym zabez­
pieczyć bazę paszową dla 
dość licznego inwentarza (50 
sztuk bydła na 100 ha). Po 
dokładnym zaznajomieniu 
się z możliwościami, sądzę, 
da się to przeprowadzić.

Muszę przyznać, że ze spół­
dzielniami kromolickimi bar­
dzo dobrze się pracuje. Wszę­
dzie u nich widać troskę o 
wspólne dobro, zapał do pra­
cy i chęć najpełniejszego opa­
nowania wiedzy rolniczej. 
Pracę ułatwia przede wszyst­
kim duże ich uświadomienie 
społeczne i polityczne. Nie 
dziw więc, że zeszłoroczna 
dniówka obrachunkowa u 
nich wy nosiła 22 zł, a w tym 
roku na pewno będzie jeszcze 
większa.

To właśnie mnie, jako agro­
noma, obowiązuje do jeszcze 
lepszych wyników w pracy. 
Przecież spółdzielnia nasza 
ma piomieniowac swoją kul­
turą na spółdzielnie sąsied­
nie we Wziąchowie, Mokro- 
nosie; Kuklinowie i Wielowsi, 
a także na indywidualnych 
gospodarzy Kromolic, którzy 
przyglądając się naszej wspól­
nej pracy podziwiają rezul­
taty. A chcemy, by cała wieś 
maio i średniorolna znalazła 
się w naszej spółdzielczej 
gromadzie.

Inż. Czesław Danielak zna­
jąc dobrze warunki rolne po­
wiatu krotoszyńskiego nie o- 
granicza się wyłącznie do 
swojej spółdzielni, ale służy 
także radą młodszym kole­
gom ze służby agronomicznej 
przy POM-ie w Pogorzeli 
Przy jego współpracy ze spół­
dzielcami, na pewno gospo­
darstwo spółdzielcze w Kro­
molicach z roku na rok bę­
dzie powiększać dochody i 
służvć innym przykładem 
swojej pracy.

P. R.

Sprawy kultury
Do najlepszych zespołów czy­

telniczych w powiecie kaliskim 
należy zaliczyć: zespół w Piotr­
kowie, Cieni, Iwanowicach, Na- 
kwasinie i Stawiszynie. Ogólnie 
zespoły te liczą 165 słuchaczy.

Staraniem Wydziału Oświaty 
Prezydium PRN w Kaliszu u- 
tworzonych zostanie 20 nowych 
zespołów czytelniczych. Zada­
niem tych zespołów jest otocze­
nie jak największą opieką by­
łych analfabetów. Warto nad­
mienić, że największym powo­
dzeniem cieszy się zespół spół­
dzielni produkcyjnej w Piotrko­
wie, gmina Pamięcin. (ZO)

Ostatnio odbyło się zakończe­
nie kursu języka rosyjskiego — 
którego uczestnikami byli wszy­
scy nauczyciele z Kalisza. Kur- 
siści w wypowiedziach swych o- 
świadczyli, że będą uczęszczać 
nadal na kursy wyższego stop­
nia.

W tych dniach w Kaliszu od­
było się uroczyste otwarcie przed 
szkoła i świetlicy dla dzieci pra 
cowników Zarządu Budowlane­
go nr 10. Powstanie nowego 
przedszkola i świetlicy to jesz­
cze jedna zdobycz socjalna ro­
botników kaliskich. CZo)

liskiej PSS nie korzysta z bi­
blioteki i nie jest jej człon­
kiem. A co robi rada zakła­
dowa i aktyw kulturalno- 
oświatowy w tej sprawie?

Jest w Kaliszu i inna świet­
lica — przy Powiatowym 
Związku Gminnych Spółdziel 
ni, swym estetycznym wyglą­
dem pozwalająca na kultu­
ralne spędzenie czasu po pra­
cy. Młodzież zorganizowała w 
niej trzy zespoły: taneczny, 
chóralny i muzyczny. Jed­
nakże kiedy zakupiono dla 
świetlicy dwa akordeony — 
jeden z nich powędrował do... 
prywatnego mieszkania pre­
zesa PZGS ob. Szymańskiego 
— i jakoś nie może znalezć 
drofei powrotnej do zespołu.

Ob. Prezesie, zwróćcie jak 
najszybciej akordeon zespo­
łowi !

Przy okazji spowodujcie 
także naprawienie adaptera, 
jaki ZMP-owcy z waszego 
zakładu otrzymali z CRZZ w 
nagrodę za udział w konkur­
sie gazetek ściennych, a któ­
ry wypożyczony przez Was 
ekipom handlowym PZGS-u, 
obsługującym jarmarki, zo­
stał uszkodzony.

Wreszcie ostatnie pytanie 
kierujemy do Okręgowego 
Zarządu Kin w Poznaniu. 
Dlaczego kina objazdowe sy­
stematycznie pomijają gro­
madę Zieliniec w powiecie 
wrzesińskim? Mieszkańcy 
Ziclińca też chcą ogladać fil­
my.

(Korespondencję nadesłaną 
przew: E. Stempinia , II. 
Góralczyk, T. Kaczmarka, 
J. Markównę, E. Łyskawę 
opracował — stl.)

Przed wyborem 
kierunku datezei nnuki

Przemysł gumowy
czeka na kadry

Csefzo się dalej uczyć? — Oto 
pytanie, które zadają sobie ty­
siące młodych, kończących 
7 klasę podstawowej szkoły o- 
g ólnokształcące j.

Pragniemy dziś zwrócić u- 
wagę na Technikum Przemysłu 
Gumowego (ó-letnie) i Zasad­
niczą Szkolę Chemiczną (2-let- 
nia) mieszczące się w Pozna­
niu przy al. Starołęckiej S6.

Przemyśl gumowy ma wiel­
kie perspektywy rozwojowe. 
Już w pierwszych latach naj­
bliższego planu pięcioletniego 
zbudujemy w Wieikopolsce 
dwie nowe fabryki: regenera- 
tów i opon rowerowych, w Płoc­
ku — fabrykę opon samocho­
dowych i takąż fabrykę w rze­
szowskim.

A jakie są warunki pracy w 
przemyśle gumowym wyjaśnia 
ram Teodor Sołtys, absolwent 
Technikum — obecnie pracow­
nik zakładów „Stomil".

My absolwenci Technikum 
— mówi on — szybko awansu­
jemy. Wielu z nas zajmuje już 
stanowiska kierownicze. Upo­
sażenie mamy równorzędne z 
inżynierami-mechanikami, choć 
jesteśmy tylko technikami.

Zapisy do Technikum i Za­
sadniczej Szkoły Chemicznej 
rozpoczęły się 15 maja i po­
trwają do połowy czerwca, (s)

Siwa wrona
- roznosiciel chorób trzody i bydła

Z nielicznej grupy ptaków 
szkodników na pierwszym miej­
scu wymien’ć należy znane 
wszystkim siwe wrony, które 
wyrządzają olbrzymie straty tak 
rolnictwu, jak i łowiectwu.

Ptaki te zamieszkują całą Eu­
ropę, częściowo wędrują, zmie­
niając na ogół okolice wiosną 1 
jesienią. Siwa wrona należy do 
rodziny krukowatych, jest więc 
kuzynką kruka, gawrona i kaw­
ki, przewyższa jednak je prze­
biegłością.

Ptak ten, wędrując przez cały 
rok, odwiedza osiedla ludzkie, w 
których często znajduje jakieś 
resztki parowanych ziemniaków, 
kopyto prosiaka, zdechłą kurę, 
czy też inne resztki pożywienia. 
Jeśli jednak owe kopyto prosia­
ka pochodzi od sztuki dobitej na 
oomór, czy różycę, a kura zdech 
ła na choierę, czy dyfteryt, wów 
czas wrona staje się roznosicie- 
lem chorób. W takim wypadku 
nawet we wsi, w której wszel­

W ub. sobotę odbył się w 
Poznaniu Wojewódzki Zjazd 
Korespondentów „Głosu
Wielkopolskiego1*. — Licznie 
przybyli przedstawiciele i ko 
respondenci naszego pisma 
radzili nad możliwościami 
podniesienia poziomu kores­
pondencji i jeszcze ściślej­
szej współpracy z redakcją.

Na zdjęciu: fragment sali 
j w Domu Prasy w Poznaniu 
j w czasie obrad.

„Zebranie wyborcze"
W Ludwikowie, powiat 

Śrem, odbyło się zebranie wy 
borcze do Rady Nadzorczej 
PSS. Na zebranie przybyła 
tylko % delegatów. Sprawo­
zdanie było długim zestawie­
niem cyfr i procentów, trud­
nym do zrozumienia i zapa­
miętania. Zebranie prowadził 
przewodniczący ustępującej 
Rady Nadzorczej, głosowało 
tylko 11 delegatów (na 33 o- 
becnych), przed wyborem 
nowej Rady skład nowych 
władz odczytano z prezydium, 
nikt z sali nie zgłaszał swoich 
kandydatów.

Pięć faktów i pięć jawnych 
sprzeczności z obowiązują­
cym statutem PSS. Fakt szó­
sty to ten, że obecni na „ze­
braniu wyborczym" dwaj 
przedstawiciele Okręgowego 
Zarządu Związku Spółdzielni 
Spożywców dopuścili do tego 
rodzaju procedury.

K. Bączkowski 
korespondent

Giez bydlęcy 
obniża wartość przychówka

Giez bydlęcy należy do tych 
szkodników, które corocznie po­
wodują duże straty wśród by­
dła. Straty te wyrażają się w 
obniżaniu wartości skór i mię­
sa, w zmniejszonej mleczności i 
w ogóle gorszym rozwoju przy­
chówka. Warto przypomnieć, że 
krowa, opadnięta przez 5—10 
larw gza, daje dziennie około 
pół litra mleka mniej.

Giez atakuje szczególnie sztu­
ki młode, jałówki i cielęta, któ­
re chudną i wolniej rosną.

W okresie lata (głównie w lip- 
cu i sierpniu) dojrzały giez — 
mucha składa jaja na nogach 
bydła. Po 3—10 dniach z jaja 
wylęgają się larwy, które prze­
nikają przez skórę zwierzęcia. 
Larwy przez 7—8 miesięcy wę­
drują we wnętrzu organizmu, a 
począwszy od lutego ukazują się 
pod skórą grzbietu, gdzie two­
rzą wyraźne guzy.

Walka z gzem polega na wy­
ciskaniu i niszczeniu larw, znaj­
dujących się pod skórą zwierzę­
cia, na wcieraniu w skórę grzbie 
tu azotoxu, zmieszanego z ole­
jem (5 gr azotoxu i 100 gr oleju 
np. lnianego).

Wyciskanie larw może nastą­
pić tylko wtedy, gdy guzy mają 
dostatecznie duży otwór. Otwo­
ry w guzach tworzą się niejed­
nocześnie, tak że i wyciskanie 
musi odbywać się stopniowo w 
miarę tego, jak powiększają się

kie środki ostrożności, dezynfek 
cja i higiena przestrzegane były 
skrupulatnie — wybuchnąć mo­
że niespodziewanie epidemia 
dziesiątkująca świniarnię lub 
farmę drobiu. Podobnie w obo­
rze w niewytłumaczony dla nas 
sposób pojawia się groźna cho­
roba pyska i racic, czyli prysz­
czyca. Wszystkie te choroby po­
wodują olbrzymie straty.

Próby uzasadniania częściowej 
pożyteczności wrony wybiera­
niem przez nią pędraków są nie­
słuszne. Pędraki są zbierane sy­
stematycznie i gorliwie przez 
gawrony i kawki. Siwa wrona 
czyni to sporadycznie i niechęt­
nie, woląc żyć z włóczęgi i roz­
boju.

Jak wynika z tych kilku u- 
wag, siwe wrony są ptakami 
bardziej szkodliwymi niż ogół 
przypuszcza, a tępieniu tych 
szkodników należy poświęcić 
więcej uwagi niż to się czyni o- 
becnie.

Inż. M. Rembowski

Uwaga, Koźmińska
Delegatura Shipu

Uporządkować 
kartoteki i

Jeżelibyśmy usiłowali przeko­
nać rolników powiatu krotoszyń 
skiego, że kartotekę prowadzi się 
dla ułatwienia pracy i dla kon­
troli, nie uwierzą. Ze wąipliWo. 
śei ich mają pewne uzasadnie­
nie, świadczyć może historia oh 
Piotra Urnego z gromady Wrot- 
ków.

Jakież było jego zdziwienie, 
gdy z Gminnej Delegatury Mini­
sterstwa Skupu w Koźminie o- 
trzymał wezwanie do odstawie- 
ma 119 kg żywca za rok 1953, 
Wobec tego, że świnie mu w ub'. 
roku padły, ob. Urny złożył do 
Prezydium PRN w Krotoszynie 
wniosek o zmniejszenie planu od 
stawy. Wniosek został załatwio­
ny pozytywnie, zmniejszono mu 
pian odstawy do 119 kg, który 
też całkowicie wykonał. A w we 
zwaniu z dnia 17 bm. przypomi­
nano o obowiązku odstawieni 
owych 119 kg. Kiedy zaś wezwa 
ny przedłożył pismo Prezydium 
PRN, przyznające mu ulgę w 
odstawie — biurokraci Dele­
gatury Skupu w Koźminie dłu­
go się zastanaw’ali, czy pismo 
to jest ważne.

W końcu jednak musieli spra­
wę ob. Urnego uważać jako za­
łatwioną, lecz ob. Urny stracił 
w tym wypadku wiele cennego 
czasu. A to, niestety, nie jest wy 
padek odosobniony. Dlatego a- 
pelujemy do pracowników Dele­
gatury Skupu w Koźminie, aby 
swą kartotekę doprowadzili do 
porządku.

J. Perczak

otwory. Uciskając palcami obu 
rąk, trzeba przesuwać larwę bli 
żej otworu, i na zewnątrz. Larwa 
musi być zaraz po wyciśnięciu 
zniszczona, po czym wyciska się 
z guza pozostałą ropę. Larwy 
trzeba wyciskać ostrożnie, by 
ich nie rozgnieść pod skórą. Naj 
lepiej usuwanie larw przeprowa 
dzać pod kierunkiem sanitariu­
sza lub przodownika weteryna­
ryjnego.

fPftZfCZtźW

W Kijowie, stolicy Ukrainy, i|- 
kazała się bardzo ciekawa książ­
ka napisana przez Fiodora Mać­
kowa, członka — korespondenta 
Wszechzwiązkowej Akademii Na 
uk. W dziele swym uczony ra­
dziecki omawia nową metodę 
podnoszenia plonów roślin u- 
prawnych poprzez dokarmianie 
odpowiednimi cieczami odżyw­
czymi za pośrednictwem liści.

Maćków stwierdza, że sporzą­
dzona przez niego odżywcza mie 
szanka złożona z soli potaso­
wych, fosforowych i innych — 
pozwoliła podnieść plony bura­
ka cukrowego o 65 procent. Licz 
ne doświadczenia pozwoNy 
stwierdzić, że nowa metoda do­
karmiania roślin umożliwia po­
ważny wzrost plonów lucerny, 
ziemniaków i 'nnych upraw, jak 
na przykład rośliny kauczuko­
wej — kaksagizu.

*
Od dawna pracowano nad wy­

hodowaniem prosa o cienkiej łu­
sce. Chodziło o to, że łuska nor­
malnego prosa jest tak twarda, 
iż w kaszarniach wraz z łuską 
zdzierana jest równocześnie naj­
bardziej pożywna, zewnętrzna 
warstwa ziarna, przy czym prze­
rabiane proso traci 25—30 proc, 
swego początkowego ciężaru.

Otóż takie cienkołuskie proso 
znalazł radziecki uczony — Le- 
biediew już w 1925 roku, w gó­
rach, lecz mijały lata a czy­
nione doświadczenia dawały zni­
kome wyniki. Dopiero w wyni­
ku krzyżowania przy swobod- < 
nym zapylaniu z wysoce urodzaj 1 
nymi odmianami prosa — udało ’ 
się podnieść na wysoki poziom c 
urodzajność cienkołuskiej rośli-"-
ny‘ ' , • , ■ »

Żmudne prace radzieckiego u- 
czonego dały rezultat: nowa od­
miana prosa posiada łuskę cień- ■ 
ką i łalwą do usunięcia nawet 
w rękach, a maszynowy przerób 
tego rodzaju ziaren prosa wyka­
zał wzrost ilości otrzymanej z 
ziarna kaszy do 96 proc, (mas)



AWF i AZS-Gliwice 
akademickimi mistrzami Polski w siatkówce

' Miłośnicy siatkówki mieli o- 
kazję I>o raz pierwszy chyba w 
PMfnaniu widzieć tę dyscypli­
nę sportu w najlepszym wyda­
niu. Odnosi to się zwłaszcza do 
v,-alk finałowych IV Akademic­
kich Mistrzostw Polski w kon­
kurencji mężczyzn.

Z boisk
poznańskich

W SPARTAKIADZIE 
UNII-STOMIL

na boisku na Śródce uczestni­
czyło około 500 pracowników. 
W siatkówce zwyciężył zespół 
„Praktykantów** przed druży­
ną Straży Pożarnej. Wyścig 
kolarsiki na dystansie 25 km 
na rowerach turystycznych 
wygrał Holys (Oddz. Mech.). 
Z konkurencji lekkoatletycz­
nych należy wymienić wyniki: 
kosowskiego — granat 55.80 
m., Karaskiewicz Barb. (Sekc. 
Kajak.), h.00 m. — 1.14, Rogal­
ski — 1000 m — 2.53 min. i 
4KIOO m Oddz. Praktykantów
— 51.8 sek.

Modelarze na starcie
W XII miejskich zawodach mo 

dęli latających LPŻ, rozegranych 
na polu między Marcelinom a 
Junikowem wzięło udział 52 za­
wodników, którzy uplasowali się 
w poszczególnych kategoriach w 
następującej kolejności:

Modele szybowców szkolnych:
1) Andrzej Musielak (Okr. Mo­
del.) — 289 sek., 2) A. Kwiatków 
ski (TBKT — Zispo) — 115 sek., 
3) A. Olszewski (Zispo) — 65 
sek.

Wyczynowych: 1) J. Wesołow­
ski (OM — LPŻ) — 419 sek., 2) 
S. Napierała (Model. Szkolna)
— 401 sek., 3) M. Jaworowicz 
(Zispo) — 109 sek.

Z napędem silnikowym: J. We­
sołowski (OM — LPŻ) — 206 
sek., 2) T. Fediv (OM — LPŻ)
— 133 sek.

Z napędem gumowym: 1) Z.
Swornowsk; (OM — LPŻ) — 514 
Sek., 2) T. Fediv (OM — LPŻ) — 
197 sek., 3) B. Kasprowicz (OM
— LPŻ) — 122 sek.

Podczas zawodów zaginęły 
dwa modele. Uczciwego znalaz­
cę uprasza się o zwrot ich w 
Okręg. Ośrodku Mod. Rolnicze-, 
go przy ul. Marcelińskiej nr 21

(x)

Niespodzianką finałowego 
spotkania była zdecydowana 
porażka AWF z zespołem Gli­
wic 0:3, dzięki której tytuł mi­
strza przypadł gliwiczanom. 
Nie przegrali oni żadnego me­
czu. Drugie miejsce zajął Wro­
cław przed AWP-Warszawa i 
Dublinem, Łodzią, Krakowem i 
Gdańskiem.

Mistrzostwo akademickie ko­
biet: zdobyła bezapelacyjnie 
najlepsza w turnieju drużyna 
AWF przed zespołem Gdańska, 
Krakowa, Warszawy II, Łodzi, 
Częstochowy, Roki Lnicy i Po­
znania.

Turniej raz jeszcze potwier­
dził, że Poznań pozostaje daleko 
w iyle za innymi ośrodkami 
Polski. Być może, to jest właś­
nie* przyczyną tak słabego za- 
interesowania siatkówką pu­
bliczności poznańskiej, a szcze­
gólnie młodzieży. A przecież

siatkówka jest najbardziej do­
stępną grą dla wszystkich, wy­
maga niewiele miejsca i sprzę­
tu.

W dniu dzisiejszym o i?odz. 
16 na boisku przy al. Pułas­
kiego i Noskowskiego roapoez- 
ną się mistraostwa akademic­
kie w koszykówce mężczyzn i 
kobiet- Męskich drużyn zgło­
szono 8 — kobiecych 6. (p)

WroÓvi
0/OPłO5Zó)

W meczu piłkarskim o mi­
strzostwo klasy B wągrowiecki 
Kolejarz pokonał Spójnię — Sko 
k’’ 3:1.

W Kolarskich ZMP-owskich 
Raiaech Pokoju w powiecie wą- 
growieckim uczestniczyło 285 
drużyn z. 1425 kolarzami. Pierw­
sze miejsce zdobyła drużyna Re­
jonu Lasów — Wągrowiec. Naj­
młodszym zawodnikiem raidów 
był 11-letni Roseman, a najstar­
szym 55-letni Wacław Sobiecki. 
Dyrektor Zakładów Drzewnych.

*

Wynikiem 4:1 pokonała w ho­
keju na trawie jedenastka Gwar 
dii Kolejarza w Wągrowcu.

*

Piłkarze — juniorzy Kolejarza 
w Wągrowcu zwyciężyli junio­
rów obornickiej Spójni 4:0, a w 
meczu o mistrz, klasy C Spój­
nia z Obornik wygrała z Gwar­
dią 3:1.

*

W igrzyskach harcerskich w 
Kleczewie uczestniczyły 11-letnie 
sżkoły z Budzislawia i Klecze­
wa. Dwa zwycięstwa w piłce 
ręcznej uzyskali chłopcy z Kle­
czewa. I drużyna wygrana mecz 
z Budz;sławiem 14:1, a druga 5:1. 
Bisg 60 m wygrała Swicińska w 
czasie 8,9 sek., tor przeszkód 90 
m Kociszewski 24 s.

; Z planszy
W Poznaniu
najlepszy
Przeźcłziecki

Niedzielny tumdej klasyfika- i 
cyjny we florecie mężczyzn zgro­
madził 25 zawodników Kadry i 
CRZZ. Prowadzone na wysokim j 
poziomie walki były na ogół wy- I 
równane i przyniosły wiele e- 
mocji.

Zgodnie z przewidywaniami 
— pierwsze miejsce zajął Przei- 
dziecki (Budowlani — Kraków),, 
wygrywając zdecydowanie wszy­
stkie (siedem) walki w finale.

Drugie miejsce 1 5 zwycięstw 1 

uzyskał reprezentant Budowla-) 
nych z Wrocławia — Pruś.

Barwy Poznania reprezento­
wał Kruglełka (Stal — Poznadi). 
Ratajczak (Kolejarz), wskutek 
nagiej niedyspozycji do tufnceju 
nie stanął. Krugiełka przy 4 
zwycięstwach zajął trzecie m ej 
seji wyprzedzając Frankegjo (Bu- 
dowlan — Gliwice) i niespodzia , 
nie Reichmanna (Górnik — Sta-, 
linogród) — uczestnika mistrz, 
świata we Włoszech.

W turnieju szablistów pierw­
sze miejsce zajął Pawłowski. 
Najlepszym ze szpadzistów byl 
Rydz, a we florecie — Soł tan.

Tu mówi 
Kuchnicki

— Nie poMnaję poznańskiej 
Gwardii. Zagrała tu, w Kaliszu, 
zwłaszcza w drugiej połowie me 
czu bardzo dobrze. Gdyby tak 
zagrała cały mecz, wówczas...

Ale czołowy gracz kaliskiej 
! Gwardii nie dokończył zdania — 

gdyż ktoś z boku przerwał mu 
przypomnieniem, że w ubiegłym 
roku poznaniacy wyjechali z Ka 
lisza z bagażem pięciu bramek.

Tym razem golęciński zespół 
przegrał nad Prosną 0:1, aczkol 
wiek zdaniem „trybunowej opi­
nii** remis byłby właściwszym 
odbiciem przebiegu gry. Jeśli w 
pierwszej części meczu golęcinia 
cy popisywali się swą doskonałą 
formacją obronną, to w drugiej 
połowie, kiedy ruszyli do ataku, 
dali pokaz przemyślanych i ce­
lowych akcji ofensywnych.

Kaliszanie, mimo składnych za 
grań w polu i dobrych zmian po 
zycji — byli mało skuteczni pod 
bramką. Bardzo podobał się Le­
wandowski, inicjator wielu akcji 
i współautor zwycięskiej bramki.

W lidze międzywojewódzkiej 
pnie się ku górze tabeli kępiński 
Kolejarz, który uporał się dosyć 
łatwo w Gnieźnie ze Spójnią — 
(3:1). Słabo natomiast spisują się 
poznańscy Budowlani (remis 1:1 
z gorzowskim Kolejarzem). U- 
macnża się w środku tabeli zie­
lonogórska Stal. Wygrała z Ko­
lejarzem ze Szczecina 3:2. Remi­
sowy mecz (0:0) stoczył leszczyń­
ski Kolejarz z silną Gwardią w 
Szczecinie. Na drugą pozycję w 
tabeli wyszła poznańska Sta!, po 
zwycięstwie nad Unią gorzowską 
3:1. (now.)

Pływanie
W Gorzowie odbyły się ply- 

w eck-ie mistrzostwa Zrzeszen-ia 
Sportowego Unią., podczas któ­
rych ustanowiono 10 nowych 
rekordów zrzeszeń Wypych.

Teatry
OPERA — godz. 19 

„Jezioro łabędzie"
POL.SK 1 — godz. 19

„Eugenia Grandet”
NOWY — godz. 19 

„Julius i Ethel”
KOMEDIA MUZYCZ­

NA — godz. 19.30 
„Pieśń miłosna”

TEATR SATYRYKÓW 
— nieczynny

PAŃSTW. TEATR AK­
TORA 1 LALKI — 
godz. 16.30 „Złoto 
króla Megannona"

PAŃSTW. TEATR W 
GNIEŹNIE:

i Zbąszyń — „Święto* 
i szek”
i Rogoźno — „Takie 
! czasy”

(Kina
{APOLLO — g. 15, 17. 

19 i 21 „Okręty sztur 
mają bastiony” (ra
dziecki)

'BAŁTYK — g. 14 16.
18.15 i 20.30 „Porwa­
nie** (czeski)

MUZA — g. 11 i 14
„Clenie na torach” 

ł (NRD), g. 16, 18 i 20

Przed Spartakiadą
Zespoły poznańskich żeńskich ’ 

szkół licealnych stanęły do lek- j 
koatletycznych zawodów, ce. | 
lem wyłonienia reprezentacji j 
■do wojewódzkiej Spartakiady, I 
która odbędzie się w dniu 30 
bm. w Kaliszu.

„Zadowolony jestem z bardzo 
dobrych wyników naszych 
dziewcząt — powiedział kierów 
nik zawodów mgr Michalski. 
Na szczególne podkreślenie za­
sługuje wynik sztafety 4X100 
m uzyskany przez drużynę Li­
ceum nr V, wynoszący 53.6 sek., 
w której biegły m. in. Lercza- 
kówna i Nogajówna. Wynik 
ten jest nowym rekordem na­
szego okręgu dla juniorów. 
Spodaiewam się — zaznaczył 
mgr Michalski — że nasze za­
wodniczki nie speszą się. w 
Kaliszu jak i w dniach 24~~27 
czerwca na igrzyskach central­
nych w Poznaniu.

Oto inne wyniki tych zawo­
dów: 60 m — Nogaj (Lice­
um V) 8.3, 500 m — Staniew- 
r-ka (1.) 1.27.9, tor przeszkód 
Lu d owicz (U rszu 1 anki) 43.3,
skok w dal i wzwyż — Jóżwia- 
kowska (5) 4,97 i 1,42 m, kula 
— Lerezak (5) 9,26, dysk —

CO-CDZIE-KIEDR
„Pomysłowy sprze­
dawca” (węgierski)

RIALTO ■— g. 16. 18 i 
20 „Pod niebem Sy 
cylii” (włoski)

WARTA — od g. 14 do 
20 filmy dokumental­
ne

LETNIE — g, 15, 17 1
19 „Arena śmiałych” 
(radź.)

PUSZCZYKOWO — g
20 „Mecz stulecia" i 
„W Teatrze Satyry­
ków”

PIAST — godz. 18 i 20
„Ostatnia bitwa”
(chiński)

FOTOPLASTIKON — 
ul. Armii Czerwonej 
53 — godz. 10—22
„Orlean**

Odczyty
TPP R ul. Fr. Ratajcza 

ka 37 — godz. 19
„Kobiela w literatu­
rze radzieckiej” — 
preleg. dr Czesław 
Latawiec

Wystawy
MUZEUM NARODO­

WE — godz. 10—15
CBWA, al. Marcinkow­

skiego 28 — g. 10—18 
Wystawa Wiosenna 
Pozn. Okręgu Związ 
ku Polskich Art.-Pla­
styków

ZW. ART-PLASTYK., 
ul. 27 Grudnia 4 — 
godz. 10—18 wystawa 
grafiki i rysunków 
Andrzeja Matuszew­
skiego

Radio
PROGRAM n 

Fala Poznanih 249 m
Wiadomości:

5.05, 6, 7, 7250, 12.04, 
13.10, 14, 16, 17.30,
18.15, 21.30 i 23.65.

Muzyka:
5.40, 6.15, 6.37 , 7.15 — 
poranna, 8.25*— tań­
ce operowe, 12.10 — 
pieśni polskie, 12.25 
— na swojską nutę,

SKSójv w Kai szu
Czepczyńska (5) 24,55 m, o- 
szczep — L-egaj (2) 26,06 nu

W ogólnej punktacji: 1) Li­
ceum V — 142 p., 2) Liceum 
II — 53 p., 3) Liceum VII — 
42 p.

AZS —Zryw
W towarzyskim spotkaniu lek­

koatletycznym AZS — Zryw (re 
prezentacja wojewódzka), uzy­
skano kilka dobrach wyników. 
Adamski i Solarski przebiegli 
dystans 100 m, każdy w czasie: 
10,9, 200 rn wygrał Adamski — 
w 22,4, 200 m przez pł. — To­
maszewski (Bud. — Gdańsk),
— 26,8, 400 m — Wawrzyniak
— 52,3 800 m — Baszkiewicz
(Budowlani — Lublin) — 2.01,3, 
Łukasik wygrał w dysku (33,21 
m) i kuli (11,49). W trójskoku i 
skoku w dal 2wyciężył Łukom- 
ski (Zryw) — 12,91 i 6,71 m. — 
Skok wzwyż — Kołodziejski 
(Zryw) — 1,70 m.

W ogólnej punktacji zwyciężył 
AZS, osiągając 82 punkty, Zryw
— 76 punktów.

DRUKARNIA: — Zakłady 
Graficzne im. M. Kasprzaka, 
Poznań.

K—5—10566

13.15 — gra orkiestra 
rozgł. wrocław„ 15.15 
— ludowa, 15.40 — 
utwory skrzypcowe,
16.15 (P) — na fali 
melodii, 17.40 (P> — 
ludowa, 18 (P) — roz 
rywkowa, 18220—gra 
krakowska ork. PR,
21.15 — pieśni taonr- 
pozytorów^- rosyj­
skich, 22.W — ra­
dziecka muzyka ka­
meralna, 23.10 —mo­
zaika muzyczna.

Audycje Inne:
5.10 i 5.25 (P) — <tf» 
wsi, 5.31 (P) — aktu­
alności, 8 — dla mło­
dzieży, 12.45 — dla 
wsi, 14.10 i 14.30 — 
szkolna, 15 — kores­
pondencja x zagrani­
cy, 17 — dla dzieci, 
17.50 (P) — „Żywa
tkanka”, 19 — muzy­
ka 1 aktualności. 
19225 — „W przede­
dniu** fragm. po w,
19.45 — kompozytor
tygodnia, 20.30 —
aktualna, 20.45 — 5:9 
dla młodości, 22.20— 
„Obywatele” ode. 40 
pow.

Sport:
21.45 — wiadomości.

Pracownicy poszukiwani |
Sb kalkulatora robót drogowych i wod.-kan. 
zatrudni zaraz Zjednoczenie Robót Inżynieryj­
nych B. M. w Poznaniu, ul. Swiętosławska 12.
Zgłoszenia kierować do Działu Kadr. K1236 ;
Kamieniarzy - fachowców przyjmie zaraz Zje­
dnoczenia nr 1 B. M. Zarząd Budowlany nr 13 
w Poznaniu, ul. Wyspiańskiego nr 14, pokój 19. 
Wynagrodzenie w g stawek układu zbiorowe- i 
go pracy w budownictwie. K1242
Każdą ilość pracowników fizycznych niekwali- ' 
fikowanych do robót budowlano - kolejowych , 
przyjmie natychmiast Dyrekcja Okręgowa Ko- i 
lei Państwowych — Wydział Drogowy w Po- ; 
znaniu. Zgłoszenia kierować do najbliższych 
Oddziałów i Odcinków Drogowych PKP. Wy­
nagrodzenie wg obowiązujących na PKP ta­
ryfikatorów wraz z premią i świadczeniami.

K1238

Nieruchomości
Kamienice — wilie — par-
cele — domkt w różnych
dzielnicach polecam — po
sztikuię Nowak. Poznań,
Czerwonei Armii 26 25213g

K«mia»ie#, wille tforoki. par­
cele w większym wyborze, rze i 
teinie, fachowo kupisz — J 
sprzedasz tylko u Gorońskiego. 
Poznań. Świerczewskiego li i

26000g ■
Willę z wolnym mieszka-1 
niem oraz większy wybór do- 
m.iw i parcel poleca: Metel- ! 
ski, Poznań. Czerwonej Ar- ! 
mii 23. 27232g
Peresie pod budowę 800 do 
1700 m’, w okolicy Pozna- , 
fia, kupię od właściciela. 
Oferty z ceną do Biuro 0- 
Jtoszeń, Świerczewskiego 3, 
4ia 274S3g._ _
Parcelę “00 m’ oraz 1 morgę 
ziemi ogrodowej na Ratajach, 
sprzedam. Adres wskaże Biti- 
r° Ogłoszeń. Świerczewskiego 1 
3, nr 27466g. ___ ,
Domek 3—4-pokojowy z egro- [ 
dcm. do 1 ha, przy Poznaniu i 
lab w okolicy, wprost od i 
właściciela, kupię. Oferty Biu 
ta Ogioszeń ' Świerczewskie­
go 3, dla 27485g.
Parcelę 1345 m! fPoznań—Sta- 1 
oięka) sprzedam lub żarnie- I 

'be. dzielnica obojętna. In- 
’ armacie: Poznań, Kościelna 
-8, m 2^ 27486g
Kupi), narcele willowa ca 500 
m* Poznaniu, blisko śród­
mieścia, z doRodną komunika- j 
cią. Ofertv Biuro Ogłoszeń, j 
Świerczewskiego 3, dla i 
27*00lg. __ i
Parcele piękn-e położone przy : 
”1. Warszawskiej, korzystnie ! 
sprzedam. Pośrednictwo wykiu 
czone. Oferty Biuro Ogioszeń. j 
Swie-f-cwskiego X, <tta i 
27547g. I

Sprzedam domek 1 pokój z ku­
chnią. ogrodem. Poznań, Junj
kowska 50. ____
Oomek jednorodzinny z wol­
nym mieszkaniem, w Pozna­
niu. kupię. Oferty Biuro Ogto 
szeń, Świerczewskiego 3, dla
27519g. ____________
Dom z ogrodem, pod Pozna­
niem, sprzedam. Adres wska­
że Biuro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3, dla 27548g.
Polowa willki przy Poznaniu, 
pokój z kuchnią, wolne, ogro­
dem sprzeda właściciel. Of. 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 275’51g.

Kupno
Stosinę — pióra gęsie od 10 
cm wzwyż kupię. Józef Tau- 
chert, Poznań, Wrocławska 16, 
wejście z Jaskółczej, telefon 
49-14. 27570g
Pianino brązowe, kupię. 0f. 
z podaniem ceny Binro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 dla
27471g,____________________
Kupię lisa srebrnego w dobrym 
stanie lub surową skórę. 01. 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 27482g.
Pianino w dobrym słanie, ku­
pię. Oferty z podaniem ceny 
do Biura Ogłoszeń, Świerczew­
ski e gj> _3 ,_d i a 27 490 g2______
Maszynę do szycia, kupię. Of. 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3. dla 27515g.
Podeszwy kauczukowe, kupu-. 
ję. Poznań, Zeylanda 8.

2T527g
Mtoearnię o wydajności 4—8
q/godz„ prasę do słomy, żni­
wiarkę ..Dering”, kupię. Win­
centy Mitadowski, Baranów- 
ko- poczta Żabno, pow. Śrem.

27548g
Akordeon 32 lub 80-basowy. 
/niszczony kupię. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń. Świerczewskiego 
3, dia 27549g.

Sprzedaż •
Sprzedam wózek - autko, jak 
nowe Poznań, Dąbrowskiego 
10. m 14.
Motocykl „Sachs” setkę, sprze 
dam. Jankowski, Poznań, Jac­
kowskiego 49. 27254g j
Wózki - autka koszykowe spa 
cerówki poleca Lesiński Po­
znań, Żydowska 33 26920?
Drzwi płycinowych (700 zl), 
dostarczy każdą ilość stolar­
nia Poznań, Rokossowskiego 
227. _ 26986g
Wózki dziecięce, autka, koszy 
kowe, spacerowe na łożyskach , 
kulkowych i dla bliźniąt pole- i 
ca: H. Świetlik, Poznań, !
Wrocławska i 3. 27045g |
Sprzedam pianino marki 
„Bechstein”. Poznań. Garbary 
5, m. 5, od godz. 16—18.

27375g
Motocykl DRW 200 cem —
3700 zł, przyczepkę 5-tono- 
wą, opony 750X20 — 900 <24 
sprzedam. Poznań. Zwierzy­
niecka 8 — II podwórze.

27572g
Ramy dłużycowe, samochód 
osobowy, małolitrażowy, ku­
pię. Poznań. Jeżycka 37, m 8.

27573g
Sprzedam pianino. Poznań, 
telefon 70-18. 27582g
Samochód osobowy „Adler” 
995 cem, rok 1939. spiesznie , 
sprzedam Wiadomość: Poznań, > 
tel. '505-72. 27602g
Ps«, owczarka norweskiego, 
rocznego, sprzedam. Szamo- i 
tufy. Stalina 25, teł. 486 — 
dr Kotkowski. 27t563g i
Sprzedam sadzonki pieprzu 
tureckiego — 12 groszy sztu- i 
ka. orerty Biuro Ogłoszeń, I 
Świerczewskiego 3. — dla ■ 
27584g. _ ________
Spacerówkę czeską, oryginał-, 
ną, sprzedam. Lindecka, i 
Poznań, Krasińskiego 2. m. 5 

27604g

Buhaja Hcencjonowanego. 3- 
letuiego, czarno - białego, i 
sprzedam. Adres wskaże Btu-! 
ro Ogłoszeń. Swierczewskie- i 
go 3, dla 27470g. ____ ___ J
Kotki stamskfe, sprzedam. Po- i 
znań Świerczewskiego 17. m | 
5. od godz. 13. 27474g ’
Wilczycę i szczeniaki, sprze- i 
dam. Poznań, Marcinkowskie- j 
go 18, m 8.____ ____27475g
Motocykl DKW. 5O<1 rem I 
Sachs, 100 cem na starter, 
snrzedam. Poznań. Studzienna 
1 m 2 (Zawady), od "-odz. 
17. 27476g
Rower męski, w dobrem sta-' 
nie, sprzedam, cena 700 zt. j 
Adres wskaże Biuro Ogłoszeń, j
Świerczewskiego 3, dla 
27590g.

111   ........ ..................-— ----------------—------- - 1 
Serdeczne podziękowanie 

dr. Julianowi Tomaszewskiemu
ordynariuszowi Szpitala Miejskiego im. J.

I Strusia w Poznaniu, za szczęśliwe przepro­
wadzenie operacji woreczka żółciowego,^ 
oraz personelowi za troskliwą opiekę, skła-§j i 
da Salomea Wiktor, Poznań, Grobla 29a. w ■

OGŁOSZENIA DROBNE
Wózki dziecięce, autka koszy- 1 
kowe, spacerówki drewniane, i 
gięte oraz czeskie, ua loży- i 
skach. w dużym wyborze, po- 1 
lecają: Bracia Chojnaccy, Po­
znań, Wrocławska 25. 2754tg 1
Motocykle) 13KW 100 ccm o !
raz SHI.. nowy, sprzedam. Po­
znań, Modrzewiowa 27, od : 
godz. 17—19. 2747 7g !
Siatkę do ogrodzenia drobiu ; 
i klatek, sprzedam. Poznań, j 
Kwiatowa 6, m 9, po godz. ' 
1B- 27483g i
Motocykl NSU z przyczepką, i 
600 ccm. na chodzie, sprze- i 
dam. Poznań, Robocza 11 od ; 
godz. 16—19. 27493g
Motocykl DKW, 350 ccm, sprze 
dam. Poznań. Nowowiejskiego 
26, m 6 Zgłoszenia od godz. 
16. 27498g
Blachy piekarskie oraz srebr­
nego lisa, sprzedam. Poznań, 
Czerwonej Armii 39, m 4.

27507g

Kupon na ubranie — brąz, w ' 
paski, spizedam. Poznań, pl. 
Asnyka 3n, m 12. 27530g
Wózki głębokie, spacerówki 
dziecięce poleca: Skiad zaba­
wek, Poznań, Gwardii Ludd- 
wej 43. 27'532g i
Sprzedam wózek ręczny. 2-ko- I 
łowy, na kołach motocyklo- i 
wych. Poznań, Krautbofera j 
21. m 1. J27538g
Motor spalinowy, 10 KM. sprze 
dam. Waciaw Górecki, Gaiew, 
pte Dobrzyca. 27540g
Motocykl 200 ccm „Standard” 
w bardzo dobrym stanie, .spie 
sznie sprzedam. 6.600 zt Po­
znań - Wola, Sterowa 4, ra 
1. Dojazd Dąbrowskiego przy 
poczcie Poznań, 15. boczna 
ul. Piloty, od godz 16.

27543g
Motocykl 200 ccm, sprzedam. 
Poznań - Zagórze 13, tanko- 
wiak. 27*554g

Lokale

lodówkę „Siemens" sprze­
dam. Chocieszyński, Poznań. 
Rokossowskiego 80 — TT ptr.

27508g
Maszynę do szycia „Singer" 
sprzedam. Poznań, Kościuszki 
70, m 12. 27:jl0g
Sprzedam kolczyki brylanto­
we około karata każdy, pier­
ścień z brylantem, czyste, 
około l1/? karata. Poznań. 
Nad Wierzbakiem 1*5 m 1.

27511g
Motocykl „Kęfocette”, 350 
ccm, w pierwszorzędnym sta­
nie, sprzedam. Poznań. Wino­
grady 130, po godz. 16

27514g
Stl.ffc „Opel Olfmpta**, gńr- 
nozaworowy. po kapitaiurm 
remoncie, sprzedam. Poznań. 
Fabryczna 2a, m 7, od <mdz. 
16_______________ 27513g
Maszynę do szycfa „Singer” 
krawiecką, sprzedam. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń. Swier 
czewskiego 3. nr 27525g.
Westtalke emaliowaną. Walą, 
na węgiel, piecz* gaz.cwz z 
piekarnikiem, snrzedam. Poz­
nań. Jugosłowiańska 16 — do 
lazd 13. __ 27528g
Beczkę obrrrtwwę, kocioł do 
gotowania smoty, sprzedam. 
Poznań, Zeylanda 8. 27529g

Wózek koszvkowy, mało uży­
wany. sprzedam. Poznań, Sza­
marzewskiego 31. m 10

27560g
Adapter snrzedam. Poznań. Ka 
sprzaka 58, m 6. _27567g
Maszynkę do podnoszenia 0- 
czek, sprzedam. Poznań, Dą­
browskiego 43 — IT ptr.. le­
wę. _  27575g
Pianino snrzedam. 
Strzałowa 7, m 10.

Poznań.
27577g

Łańcunek, medalik - 
spnredam. Poznań, tel.

— zfote 
25-52. 

27588g
Dwie złote obrączki, 1200 zł, 
walizę skółrzaną, płaszcz mę­
ski, wełniany, sprzedam. Po­
znań. Ratajczaka 26, m 1T5, 
wejście 8. ?_______  27589g
Silnik samochodowy Fiat -
Slmca”, sprzedam. Poznań. 
Engla 32, m 7. 27593g
Sprzedam motor ..Dentz'1 na 
ropę, 10 KM, w bardzo do­
brym stanie, motocykl „Ar- 
die" 200 ccm. Adres wska­
że Binro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3. nr 275 OJig._______
Oryginalny zegarek „Cyma”, 
kieszonkowy, 3 sztaby żelaza 
na obręcze, długości 3,30 m. 
szerokość 6,5 cm, spTzedam. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. Swier 
czewskiego 3, dla 7139p,

Pokoju pustego poszukuje — 
ewent. remont przeprowadzę. 
Warunki do omówienia. Ofer­
ty Biuro Ogioszeń, Świerczew­
skiego 3, dia 27494g.
Pokoju na miesiąc, od 15. 6., 
w okolicy Soiacza - Winiar, 
poszukuję. Oferty B:uro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3, dia
27469g, __ _________
Zamienię pokój 12 m’, z oży­
waniem kuchni, przynależno­
ści, I ptr., przy moście Tea­
tralnym, na większy. Oferty 
Binro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3. d!a_27478£.___
2 lub 3 pokoje z kuchnią, 
przedpokojem w Inowrocła­
wiu, zamienię na 2 pokoje z 
kuchnią w Poznaniu. Infor- i 
macje: Wójcik, Poznań, Długa | 
4, m 6.   27493g
Zamienię duży pokój z kuch­
nią w Chełmnie pomorskim, na 
mieszkanie w Poznaniu. Infor 
macje: Wójcik. Poznań. D!u- 
ga 4, m 6. 27500g
Pustego pokoju poszukuje star 
sze, bezdzietne małżeństwo. 
Warunki do omówienia. Ot. 
Biuro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3, dla 27502g.
Pokój z kuchnią. H ptr., sa­
modzielne, zamienię na l1/} 
lub 2 pokorę z kuchnią, sa­
modzielne. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3. dla 
27517g.
Pokój z używaniem kuchni w 
domkti jednorodzinnym, zamie­
nię na podobne. Oferfv Bito-o 
Ogłoszeń. Świerczewskiego 3, 
dla 27550g.
Duży pokój I ptr., z strńżo- 
stwem, zamienię na pnkói z 
kuchnia Poznań, Dzierżv'<cViP.
go 134, m 21.____ 27553g
Pokój frontowy, słoneczny fz 
zainstalowanym gazem), skrvt 
ka. nełny komfort, w śród­
mieściu, I ntr. zamienię na 
pokói z kuchnią. Warunki do 
omówienia. Oferty Biuro Oslo 
szeń, Świerczewskiego 3 dla
27562g.__________
2 pokoje z używaniem kuch­
ni. zamienię na pokói z ku­
chnia. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. dia 
27568g.
Zamienia 2'/ł pokoju z kuch­
nią, łazienką, telefonem, sa­
modzielne. parter, front, na 
Jeżycach, na podobne lub 
mniejsze. Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3, dla 
27569g.
Poszukuje mieszkania 1 lub 
2-pokoiowego. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3. 
dla ?7576g.
Polanica - Zdrój, 5 pokoi kom : 
fort, z dużvm ogrodem, w w;1 i 
li, zamienię na mieszkanie w ! 
Poznaniu. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Swierczews*leg» 3. dla ' 
27574g.

Polecamy

Punkt Dsiug Dekoracyjnych
iiiiiititiiiiiiniTiHimmtMiiiiiiiiiitfitiirtiiiiiłiiiitiHiiiłiiiiiHiiiiittn

przy ul. Zeylanda nr 4, tel. 501-17
Specjalność: Dekoracje okien wystawowycfc 
Dekorujemy również świetlice oraz wyko­
nujemy hasła i transparenty — Za uprzed­
nim zamówieniem wykonuje się zlecenia 

na wyjazd.
Spółdzielnia Inwalidów im. Gen. K. Świer­
czewskiego w Poznaniu, ul. Pr. Ratajczaka 

nr 26. KI229

ławę stolarska
w dobrym stanie kupimy.
Hotel „Orbis” Poznań, 

Marcinkowskiego 10
27628g

Praca
Wychowawczyni do dwojga 
dzieci potrzebna. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3, dia 27418g.

Pomoc domowa lub gosposia 
potrzebna zaraz Poznań, Zey­
landa 8, od godz. 15—17.

27316g

Gosposia uczciwa, w średnim 
wieku, potrzebna. Poznań, Gar 
bary 59. m 4a. 27'596g
Gosposia samodzielna, przyj- 
mic posadę u bezdzietnego 
małżeństwa. Oferty Biuro O- 
gioszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 27579g.

Pranie przyjmę w dom. Of. 
Biuro Ogłoszeń, Swierczewż 
skiego 3, dla 27597g.

Poszukuję osoby inteligent­
nej, fachowej do rocznego 
dziecka. Adres wskaże Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 3, 
nr 27607g.

Nauka
Tańców uczę — również ko­
respondencyjnie, Poznań, Mic­
kiewicza 27. m 7. 27200g

Lekarskie
Dr med. K. Band ’*’ — spe­
cjalista urolog -'.heroby ne­
rek i pęcherza) przyjmuje: 
Poznań, pl. Wolności 9. od 
godz. 16—17, 27195g

Lekarz dentysta Jaworowicz. 
przyjmuje od godz. 10—12 i 
16—18. Poznań, Mickiewicza 
24. Spec}, nowoczesna prote­
tyka w steelonie. 27384g

Spółdzielnia Inwalidów Glu 
choniemych „Jedność" 

Poznań. S. Fngla 9
zakupi

DZIURKARKĘ 
CO BIELIZNY

automat lub półautomat, 
w dobrym stanie

KI 228

Zguby
14 maja zgubiono w PrOmnie 
aparat fotograficzny „Kodak”. 
Zwrot wynagrodzę. Krauze, 
Poznań, Naramowicka 70.

27566g

15 maja zgubiono przy ai. Pa­
derewskiego, popielatą toreb­
kę z kluczami i dokumenta­
mi. Znalazcę proszę o zwrot 
kluczy. Lewkowicz. Olsztyn. 
Kolonia Zielona Górka 34, m 
2. 27614g

Różne
Naprawę rad:oodbiorników 
Aga, Mazur i Pionier wyko­
nujemy fachowo i solidnie 
w 1 dniu. Elektrotechnika, Po­
znań. Rokossowskiego 39.

27381g

Dnia 21 maja 1954,

Pogrzeb odbędzie się 
we wtorek, 25 bm., o go­
dzinie 10,30 na cmenta­
rzu na Górczynie.
W głębokim smutkn po­

grążeni
córka, syn synowa, rlęć 

I wnuki
Poznań, nl. inżynierska 
2. m 2. 2767łg



•» »<// ” »» Wit*

Piłkarze Węgier rozgromili reprezentację Anglii
Węgry—Anglia 7:1

Wspaniały sukces piłkarzy 
węgierskich oglądało około 90 
tys. widzów, a wśród nich 
wielu dziennikarzy zagranicz 
nych i aktywistów piłkar­
skich z różnych krajów. Mecz 
transmitowany był przez 10 
rozgłośni radiowych.

Zawody prowadził sędzia 
włoski Bernardi, a drużyny

PUSKAS

grały w następujących skła­
dach:

Węgiel Grosics (Geller),Bu 
żansky, Lorant, Lantos, Boz- 
sik, Zakarias, Toth II, Kocsis, 
Hidegkuti, Puskas, Csibor.

Anglia: Merrick, Stani-
fcrth, Owen, Byrne, Wright, 
Dickinson, Harris, Sewell, Jez 
zard, Broadis, Finney.

Grę rozpoczęli Anglicy, je­
dnak Węgrzy natychmiast 
przejęli piłkę i już od pier­
wszych minut rozpoczęli bom 
bardowanie bramki Merricka. 
Hidegkuti zostaje sfaulowa-

Czudsna

wyprzedziła Lerwiil
W rzucie oszczepem Konia 

jewa uzyskała doskonały wy­
nik 55,11, poprawiając o 1,55 
m należący do niej oficjalny 
rekord świata. W skoku 
wzwyż zasłużony mistrz spor 
tu Czudina osiągnęła wyso­
kość 1,73, tj. o 1 cm lepiej od 
oficjalnego rekordu świata 
Angielki Lerwiil,

EEEE
? ? ?
• • • • • •

już juiro

w „GŁOSIE"

Wielki dzień Marka i Władzi
T edną ze starych wad Marka 
d Petrusewicza jest spóźnia­
nie się na starcie. Tym razem 
nde było inaczej. Na gwizdek 
sędziego Marek zamiast natych 
miast oderwać się od słupka 
startowego „odczekał" jakieś 
0.2 do 0.3 sek. To opóźnienie 
właśnie było powodem, że za­
miast przebyć pierwsze 25 m 
w 13.8 sek. jak zaplanował 
wraz z trenerem Makowskim, 
pokonał tę przestrzeń w 14 sek.

Ja-kie błędy popełnił Marek?
Otóż przy ostatnim nawro­

cie "poszedł za głęboko pod wo­
dę, tracąc przez to na szybko­
ści, rezultat tego niefo: tunnego 
nawrotu był taki, że ostatnie 
25 m, czyli dystans finiszu, 
kosztowało nowego rekordzistę 
świata 19.5 sek., a więc, sta­
nowczo za dużo.

Dodać tu trzeba, że do mety
Petrusewicz dopłynął zupełnie 
świeży, poznać po nim, że jest 
w bardzo dobrej kondycji.

Wniosek stąd taki, że wyeli­
minowanie jeszcze paru uste­
rek, o których wspomnieliśmy, 
pozwolą mu na uzyskanie cza- 
eti przynajmniej o sekundę lep­
szego.

ny i rzut wolny z odległości 
ok. 18 m strzela... obrońca 
Lantos. 'Węgrzy zastosowali tu 
stary trick piłkarski: do strza 
łu przygotowywał się Puskas, 
a w ostatniej chwili strzelił 
Lantos.

Dwa razy
Kocsis — Puskas

W 21 min., po pięknej kom, 
binacji Kocsis — Puskas, ten 
ostatni- strzela ostro i Węgrzy 
prowadzą 2:0. Anglicy znowu 
rewanżują się wypadami, któ 
re likwiduje doskonały srod-; 
kowy obrońca Lorant.

Trzecia bramka pada w 31 
min. znowu po pięknej kom- ' 
binacji Kocsisa z Puskasem. 
Celne podanie przejmuje Ko­
csis i ostrym strzałem z vo- , 
leya strzela nie do obrony.

W 4 minutach 
trzy bramki

Po przerwie Węgrzy zwal­
niają początkowo tempo gry 
i do głosu dochodzą Anglicy. 
Grosics broni kolejno strza­
ły Finney‘a i Broadis‘a, jed­
nak już w 14 min. nagły zryw 
Węgrów przynosi im czwartą

Reprezentacyjny bramkarz W ęgier — Grosics — w akcji.

Dobry start poznańskiej Gwardii
w lidze tenisowej 

Tłoczyński, Kramer pokonali parę Niestrój, Buchalik
Zasłużonym sukcesem po­

znańskiej Gwardii zakończył 
się jej pierwszy mecz o mi­
strzostwo ligi ze stalinogrodz- 
kim Górnikiem 7:4.

Już po pierwszym dniu me­
czu Gwardia objęła prowa­
dzenie 3:2. W niedzielę przed 
południem w grze pojedyn­
czej kobiet Płoczyńska (Gw) 
pokonała Zimorek (Górn) 
6:1, 7:5. W singlu mężczyzn 
Buchalik (Górnik) po emo­
cjonującej walce pokonał

M owiliśmy o wadach. Ale 
*-’•* przecież zalet musiało być 

stanowczo więcej skoro padl 
nowy rekord świata. Tak. Trze­
ba to przyznać. W ostatnim o- 
kresie Marek wyraźnie popra­
wił swój styl. Płynie on mięk­
ko, płynie. Nabrał takiej ela­
styczności ruchów, jakiej nie 
oglądaliśmy u niego dotych­
czas. Widać, że i on i trener
solidnie ostatnio pracowali.

\! ie mniejszym chyba zainte-
L resowaniem niż start Pe- 
t.rusewicza cieszył się udział w 
imprezie W ł adz i W aj d ówny. 
Co, nie słyszeliście o ta­
kiej pływaczce? Nic dziwne- 
go. Władzia ma dopiero 6 lat 
i niedzielny start był pierw­
szym w jej życiu. Nie przeszko­
dziło to młodziutkiej zawod­
niczce przebyć 50 m nienagan­
ną żabką.

Nagrodą za ukończenie bie­
gu była burza oklasków, bukiet 
od Marka, wspólne zdjęcie z 
nim i wreszcie obserwowanie 
dalszego ciągu zawodów na ko­
lanach mistrza świata.

Nie udało nam się ustalić 
kto był szczęśliwszy tego wie- 

I czoru — Marek czy Władzia, 
i (mz)

bramkę. Csibor poda.ie do Ko 
csisa, ten z paru metrów strze 
la i Węgrzy prowadzą 4:0, a 
w 2 min. później jest juz 5:0. 
Csibor przerzuca piłkę do 
Totha, ten strzela, piłka od­
bija się od Merricka i pono­
wna dobitka grzęźnie w bram 
ce angielskiej.

Goście są wyraźnie załama 
ni,‘przeprowadzaj ą kilka wy­
padów, którym brak jednak 
wykończenia, a ostatnie sło­
wo należy znowu do Węgrów, 
bo już w 18 min. strzelają 
oni szóstą bramkę. Tym ra­
zem strzelcem jest Hidegkuti.

Anglicy ruszają do generał 
nego ataku. Obrona węgier­
ska i bramkarz przeżywają 
teraz ciężki okres. Napór An 
glików przynosi im wreszcie 
powodzenie. W 25 min. Bro­
adis przejmuje rzut wolny od 
bramki węgierskiej i ostrym 
strzałem posyła piłkę w gór­
ny róg bramki Grosicsa.

Ostatnia z siedmiu
W 30 min. pada ostatnia 

bramka meczu. Autorem jej 
jest znowu Puskas, który 
przejmuje podanie Hidegku- 
ti‘ego, mija obrońców i strze 
la nieuchronnie. W bramce

Kramera 2:6, 6:4, 6:2, zaś 
dwójka juniorów Roszkiewicz
— Nowicki bez trudu poko­
nała Zennegga i Białeckiego.

Po południu w grze poje­
dynczej mężczyzn Tłoczyński 
w dobrym stylu pokonał Nie- 
stroja 6:2, 6:4, w podwójnej
— po najpiękniejszej walce 
meczu — para Tłoczyński — 
Kramer rozgromiła dwójkę 
Niestrój — Buchalik 6:0, 6:1.

Poznańska para Roszkie­
wicz — Szelankowska uległa 
w grze podwójnej juniorów 
parze Zennegg—Hajokówna 
3:6, 1:6.

Pierwszy tegoroczny start 
poznańskich tenisistów wy­
kazał dobrą — jak na począ­
tek sezonu — kondycję oraz 
staranne przygotowanie tech­
niczne. (mf)

Stalinogrodzka Stal zwy­
ciężyła w Sopocie miejscowe 
Ogniwo 6:5.

W Gliwicach miejscowa 
Stal przegrała z CWKS 4:7. 
W najciekawszej grze meczu 
Ryczkówna (Stal) pokonała 
Rudowską 6:3, 6:4.

POZNAN
umocnił swa pozycję

W kolejnych spotkaniach o 
Puchar Miast w zapasach uzy­
skano następujące wyniki:

grupa I: Gdańsk — Olsztyn 
8:0, Łódź miasto — Poznań II 
8:5;

grupa II: Bydgoszcz — Łódź 
woj. 5 :8.

Poznań umocnił swą pozy­
cję w tabeli, a w grupie II pro­
wadzi Stalinogród I przed 
Szczecinom.

węgierskiej miejsce kontuzjo­
wanego Giosicsa zajmuje Gel 
ler. Ostatnie minuty meczu 
upływają znowu na różnych 
atakach Węgrów, ale wynik 
nie ulega już zmianie.

KOCSIS

Rekordy

świata-Petrusewicza 
Polski-tańskiei

Marek Petrusewicz (Stal 
Pafawag) pobił rekord 
świata na 100 m żabką, 
wynikiem 1.09,8. Oficjalny 
rekord świata, należący do 
radzieckiego pływaka Mi- 
naszkina wynosi 1.10,5.

W czasie tych samych 
zawodów Klemińska ze Sta 
li (Poznań) ustanowiła re 
kord Polski na 200 m mo­
tylkiem — 3.00,4 sek. po­
prawiając o 4 sek. należą­
cy do niej stary rekord.

Hokeiści CWKS
stracili drugi punkt

Po raz drugi z kolei prowa­
dzący w tabeli rozgrywek o 
mistrzostwo ligi hokejowej 
CWKS - Wrocław stracił 
punkt, tym razem remisując 
z poznańską Stalą 1:1. Rów­
nież dwa dalsze spotkania 
przyniosły wyniki nieroz­
strzygnięte — mianowicie: 
Ogniwo (Gniezno) — Stal 
(Siemianowice) 0:0 i AZS 
(Stalinogród) '— Kolejarz 
(Gniezno) 1:1. Wysokie zwy­
cięstwo odniósł mistrz Polski 
— Spójnia, zwyciężając Włók 
niarza z Gdańska 4:0.

W mistrzostwach klasy A 
okręgu poznańskiego Ogniwo 
(Gn.) pokonało Budowlanych 
(Pz) 2:1, Start (Gn) — Kole­
jarza (Gn) 3:0, a Spójnia 
(Gn) zremisowała z Koleja­
rzem — Poznań 0:0. W me­
czu o mistrzostwo klasy B 
AZS pokonał Kolejarza (Wą­
growiec) 3:1. (x)

Liga żużlowa
W dalszych meczach o mistrz, 

ligi żużlowej Ur.ia wygrała z Ko 
lejarzem 29:22. Włókniarz prze­
grał z Gwardią 26:28, a CWKS 
wygrał z Górnikiem 30:23. Za­
wody Budowlani — Spójnia zo­
stały odwołane. W tabeli prowa­
dzi nadal bez porażki mistrz 
Polski — Unia.

Z Akademickich Mistrzostw Polski w siatkówce. Na zdjęciu: 
fragment spotkania drużyn AWF (na pierwszym planie) 
\ i Wrocławia.

CAF. — fot. Zygm. Wdow’ński
23 maja 1954 r. w hali Gwardii w Warszawie odbyło się spo­
tkanie z kolarzami — członkami reprezentacji narodowej na 
VII Wyścig Pokoju. Na zdjęciu: fragment uroczystości. N»

podium drużyna polska.

Wspaniały lf umf węgierskich piłkarzy
Węgry — kandydat nr 1 

na mistrza świata
Po listopadowym meczu Wę­

gry — Anglia, w którym wę­
gierscy piłkarze po raz pierw­
szy w historii dokonali sztuki po 
konania Anglików na ich wła­
snym terenie (6:3), wielu znaw­
ców piłki nożnej twierdziło, że 
Madziarzy mieli swój „wielki 
dzień", że taki szczyt formy dru­
żyna może uzyskać tylko jeden 
raz na wiele lat.

Tymczasem niedzielny mecz 
na budapeszteńskim Nep-Stadio- 
nie dowiódł, że drużyna węgier­
ska dzięki wprost bajecznie opa 
nowanej technice, taktyce i kon 
dycji potrafi zawsze mieć swój 
„wielki dzień". Słowem — wiel­
ka forma Węgrów w zeszłym ro­
ku nie była przypadkowa. I 
wszystko wskazuje na to, że bę­
dzie ona jeszcze długotrwała.

Brak słów na określenie tego, 
co jedenastka węgierska poka­
zała w czasie niedzielnego me­
czu z Anglią.

— Koncert gry! ...Symfonia 
zagrań! ...Cudowne akcje! ...— 
takie i wiele im podobnych wy­
krzykników słyszało się w róż­
nych językach sprawozdawców 
radiowych, oceniających „na go­
rąco*1 nieprzeciętne zagrania Wę 
grów.

Na dłuższą, bardziej szczegóło 
wą ocenę nie mieli zresztą cza­
su. Nie pozwalała im na to nie­
spotykana szybkość akcji, zmie­
niająca jak w szkłach fotoplasti- 
konu obraz gry ... i wynik me­
czu.

Angielski sprawozdawca z Nep- 
Stadionu, przekazujący swe wra 
żenią milionom rodaków zgroma 
dzonych przy głośnikach w An­
glii, powtarzał często:

— This is terrible, terrible! — 
To jest straszne, straszne!

Rzeczywiście, Anglicy w ciągu 
tych 90 minut gry ponieśli naj­
straszliwszą klęskę, jakiej tylko 
mogli doznać.

Nie znaczy to, rzecz jasna, aby 
angielski futbol obniżył swoje 
loty. Wcale nie! Anglicy nadal 
reprezentują klasę wysokich u- 
miejętności technicznych, tak­
tycznych i nienagannego przygo 
towania kondycyjnego oraz o- 
fiarnej walki i ambicji sporto­
wej, wyrażającej się nieustępli­
wą grą do ostatniego gwizdka 
sędziowskiego. Jednak na tle 
węgierskich „czarodziejów pił­
ki" wszystkie te umiejętności o- 
kazaly się niewystarczające.

Chwile wielkiego triumfu wę­
gierskiego sportu przeżywało mi 
liony Polaków przy głośnikach 
radiowych. Słuchając słów spra­
wozdawcy, miało się wrażenie, 
że po prostu myli się. Było wie­
le takich momentów, w których 
akcja toczyła się pod bramką 
Węgrów. Naraz ni stąd ni z o- 
wąd celne podanie jednego z o­

brońców węgierskich (Buzansw- 
ky*ego, Loranta lub Lantosa) do 
prawego czy lewego pomocnika, 
który momentalnie wysuwa pił­
kę jednemu z napastników . . . 
pół sekundy, sekunda ... I sta­
dion ryczy jak oszalały: „Goal!*

Większość bramek padła wła­
śnie z takich błyskawicznych 
przebojów.

Ktoś niezwykle trafnie okre­
ślił, że „Węgrzy przypominają 
stojący na szczytach artyzmu ze 
spół orkiestry symfonicznej — 
nikt nie uczyni nic, co by zakłó­
cało harmonię całej akcji, cho­
ciaż każdy z nich mógłby być 
znakomitym solistą".

Wysokie umiejętności Węgrów 
wynikają przede wszystkim z 
niezmordowanej pracy nad sta­
łym szlifowaniem taktyki, tech­
niki i kondycji. W osiąganiu 
tych umiejętności pomaga im 

troskliwa opieka trenerów, lęka 
rzy i naukowców. Węgrzy byli 
zawsze dobrymi piłkarzami, ale 
dopiero władza ludowa umożli­
wiła im osiągnięcie szczytów. 
Miernikiem tego jest zresztą 
przegląd meczów z Anglią: na 6 
spotkań, rozegranych w latach 
1908—1936 — 5 wysoko wygrali 
Anglicy, a tylko jeden Węgrzy 
(2:1), natomiast obydwa spotka­
nia po wojnie Węgrzy zwycięży­
li i to w wysokim stosunku.

Różnie przewidywano wynik 
niedzielnego meczu Węgry —> 
Anglia. Nie tylko Węgrzy byli 
ogarnięci szałem totalizatora t 
manią zakładów. W Polsce tysią­
ce ludzi stawiało na zwycięstwo 
Węgrów, niektórzy na remis, 3 
byli nawet i tacy — choć tych 
było najmniej — co liczyli się 
z wygraną Anglików.

Mało kto jednak przewidywał 
taki pogrom futbolu angiel­
skiego.

Po budapeszteńskim „nokaucie" 
chłopcy znad Dunaju są jednym 
z najpoważniejszych kandydatów 
do tytułu mistrza świata, o któ­
ry walczyć będą już w czerwcu.

M. FLEJSIEROWICZ

„Europa"—Ameryka
w boksie 19:10
W drużynie „Empf 
tylko terien mistrz Earcpy

10:10 zremisowała tzw. reprezen­
tacja bokserska Europy w dorocz 
nym meczu z najlepszymi amato­
rami USA, zwycięzcami turnieju 
„Golden Gloves‘‘ Mecz, rozegrany 
wobec 12 tys. widzów na stadio­
nie w Chicago nde był oczywiście 
porównaniem sił pięściarstwa arna 
torskiego po obu stronach Atlan­
tyku. W „reprezentacji" Europy 
zabrakło bowiem najlepszych pię­
ściarzy z Polski, ZSRR czy Węgier 
i na ringu w Chicago stanęli je­
dynie bokserzy zachodnio-euro­
pejscy.

Wyniki walk były następujące: 
w muszej Currie (Szkocja) wy­
punktował Moreno, w koguciej
— Martin (Francja) pokonał Esco- 
barą, w piórkowej — Ventaja 
(Francja) przegrał z Murzynem 
Cherleśem. w lekkiej — Perry 
(Irlandia) przegrał z Costelano. W 
lekkopółśredniej — Hoefler (Bel­
gia) zwyciężył Mortona, w pól- 
średniej — Vlaeminck (Belgia) 
przegrał przez t. k. o. w 1 run­
dzie z Lane. w lekkośredniej 
mistrz Europy — Wells (Anglia) 
wypunktował Glassa. w średniej
— Phillips (Anglia) przegrał przez 
t. k o. w 2 rund.zie z Murzynem 
Wrightem, w półciężkiej — Llngas 
(Norwegia) pokonał Murzyna Pitt- 
sa, w ciężkiej — Koski (Finlan­
dia) przegrał przez t. k. o. z po­
wodu kontuzji w 3 rundzie z Mu­
rzynem Sawyerem.

Kolejny odcinek naszej 
powieści

WYSPA ROBINSONA 
zamieścimy w numerze ju­

trzejszym.


